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Długo prowizoryum jednak potrwać nie może 
trzeba bowiem będzie Rajchsrat koniecznie zwołać” 
a wtedy i kwestya rozwiązania sejmów „nielegal - 
nych* (Berno, Linz i Lublana) musi być rozstrzy- 
gniętą. Niemcy bowiem wydali hasło, iż dopóty nie 
pójdą do Rady państwa, dopóki nie będą rozwią- 
zane owe trzy sejmy. Wyborną jednemu z kory- 
feuszów stronnictwa dał odprawę pewien wysoko 
położony dostojnik państwowy : „Wydajecie wojnę 
Czechom, wydajecie wojnę Polakom, wydajecie wojnę 
katolikom, robicie wszystko, co Koronie może być 
niemiłem, jesteście w mniejszości, a w zamian za 
to wszystko pragniecie, aby wam zapewniono s ztu- 
czną większość.* 

Dnia 9 b. m. Cesarz uwolnił p. Beusta, d. 10 
b. m. już p. Beust napisał notę pożegnalną do am- 
basadorów i posłów przy dworach zagranicznych. 
W {nocie tej p. Beust jest bardzo skromnym, pisze 
bowiem, iż ułatwił i utorował następcy swemu dro- 
gę, tak, iż temu już nie pozostanie nic do zrobie- 
nia. P. Andrassy musi być bardzo zbudowany po- 
dobnym tonem noty pochodzącej z pióra poprze- 
dnika swego, tego nowoczesnego Filipą macedoń- 
skiego w zawodzie dyplomatycznym. 

P.S. W tej chwili zbiera się Rada ministrów 
sprawom bieżącym poświęcona. 


licyjskiej: „że jeśli Galicya się nie ugnie przed | gnanej z Węgier w r. 1867. Nasuwa się tu 
konstytucyą, należy się jej odrębne stanowi- | mała przeszkoda a tą są 'Honwedzi, wraz z 
sko, ale stanowisko rządów absolutnyc $ pułkami narodowemi węgierskiemi, — ależ 
Za to szczere wyznanie wdzięczni jesteśmy | hr. Andrassy baczny na to, miał się  oświad- 
organowi centralistów. Nie było bowiem dotąd |czyć, że Galicyi należy dać wszystko, nawet 
dosadniejszej charakterystyki liberalizmu wie- | Honwedów. 
deńskiego i konstytucyi grudniowej, jak owo| Teraz z mrzonek centralizacyi mających 
słowo „ugiąć się,* ż po za którego wygląda |już gotowy plan kampanii absolutyzmu i 
zaraz pikelbauba żandarma. Nie mogła też N.|germanizacyi, tylko nie mających już siły, 
fr. Presse większej zadać klęski nielicznym | przechodzimy do drugiego obozu, do Węgrów, 
zwolennikom układa z wiernokonstytucyjnymi | których zwycięstwo zupełnie uznajemy, ale 
i odrębności w pojęciu Dra Rechbanera, ró-| dalszego planu nie znamy i odgadnąć nie mo- 
wnie jak silniej poprzeć większość sejmową | żemy. wę 
i delegacyjną, jak właśnie przez to wyznanie.| Węgrzy zgadzający się na autonomię ga- 
Uwadze Dziennika Polskiego polecamy ten licyjską, przyznają tekę p. Grocholskiemu i w 
komentarz ugody z wiernokonstytucyjnemi i|akcyi ugodnej:z Polakami widzą jakby równowa- 
teoryi der. Sonderstellung Galiziens. Czy je-|żenie wpływu Niemców. Ale ze stanowiskiem 
szcze organ lwowski Niemców wiernokonsty- |p. Grocholskiego i ugodą z Galicyą, gabinet 
tucyjnych będzie dalej przemawiał za odręb-|nie mógłby być w  centralistycznym kie- 
nością absolutyzmu, jaką głosi jego wiedeń- | runku, równie jak centralizacya Z wyłą- 
ska wyrocznia N..fr. Presse? czeniem nawet Galicyi, nie da się pogodzić 
Wszystkie te gniewy centralistów świadczą |z konstytucyonalizmem. Mogą być próby, ale 
o jednem, że sprawa "galicyjska jest najwię- | wieleż ich już przeszło. Prąd centralizmu wie- 
kszym szkopułem dzisiejszej sytuacyi, że na|jący z obozu wiernokonstytucyjnych, rozbić te 
niej zachacza się program przyszłego mini- |dalsze próby niebawem musi, a centralisty- 
steryum, mogący być tylko ułożonym wtych | czny parlament i gabinet nigdy ostatecznie nie 
granicach, na jakie hr. Andrassy przystanie. |przyzna praw Galicyi. Po pierwszym zawo- 
Owa trzecia kryzys ministeryalna dotąd nie- | dzie parlamentarnym w sprawie galicyjskiej, 
załatwiona, przez którą dwie inne powstały hr. Andrassy zmuszonym byłby zgodzić się na 
ijuż się skończyły, nazywa się podobno mi- kierunek odnawiający ogólną ugodę, lub zro- 
nister dla Galieyi. Tak jest, o niego to teraz bić ustępstwo absolutyzmowi, pod którego tyl- 
głównie chodzi, a przez niego o nasz kraj. ko godłem mogą odnosić korzyści” Niemcy. 
Ustała walka Niemców z Czechami odda- Byłaby to pierwsza przegrana przez Węgrów 
nymi na pastwę agitacyj panslawistycznych i | bitwa. „Zamknąćby się oni musieli w unii 0- 
popchniętemi przez bezpośrednie wybory na |sobowej i porzucić ster spraw wspólnych, lub 
drogę niebezpieczną dla nich i dla państwa, | patrzeć jak stopniowo Niemcy przez absolu- 
a za którą odpowiedzialność dzieli hr. Andras- |tyzm grunt im z pod nóg będą usuwać. An- 
sy z Niemcami. neksya Przedlitawii do Węgier, jeźli ją za- 
Walka rozpoczęła się już między Niemca- | merza hr. Andrassy na polu centralizacyi 
mi a Węgrami. Plan strategiczny gotowy z je- Przedlitawii, nie powiedzie się. 
dnej strony, ze strony niemieckich centrali-| Jedyny plan konstytucyjnego podboju Przed- 
í litawii na rzecz Węgrów ¿< leży w programie 


stów; nikomu już nie może być tajnem, że je- ' 
go ostatniem słowem: absolutyzm. Galicyi go Koszuta, z jedną tylko zmianą, że nie odręb- 
ność zupełna Węgier w duchu unii osobowej 


najpierw przeznaczają, chociaż i w Czechach |! 
i samodzielności politycznej, ale hegemonia 


dziś jutro stan oblężenia będzie nieuniknio- 
nym. Dwie bramy do powrotu otwarte dla| Węgier nad federacyą rakuską. Pod tym sztan- 
tej-samej lutyzmu; w marzenia Niemców nie zatrzy- darem pójdą za Węgrami wszystkie ludy, a 
skim dał niegdyś Swiętojurcom śp. ks. San- |muje on się przed Litawą. Wszak jedynym wa- hydra dzi fad hiai zdławiona. 
guszko na ich twierdzenie, że Rusini byli pod- |runkieia ugody węgierskiej skierowanym do we- To jed an działania, na który zgodzi- 
bici przez Polaków : „Niech raczy nam X. |wnętrznych stosunków drugiej części monarchii |łyby się wszystkie ludy Austryi z wyjątkiem 
fr. Presse powiedzieć, jak się zwał jenerał, | jest to, aby była konstytucyjnie rządzoną. Prze- 
i gdzie się odbyła ta bitwa; w której zwycię- |to konsekwencya absolutyzmu w Austryi wie- 
stwem oręża Austrya zdobyła Galicyę?* Jeśli|dzie wprost do p. Bacha, i niszczy zarówno 
pamięć historyczna zawiedzie N. fr. Presse, ugodę węgierską, jak odmawia praw innym 

- to jej dopomożem, znamy bowiem tylko dwie |krajom. 
daty, w których wojsko austryackie walczyło| Jeźli Węgrzy poświęciliby Niemcom nawet 
z Polakami: w ostatnim stuleciu: Raszyn w r.|Galicyą, jeśli zgodziliby się na ową odrębność 
1809 i Gdów w r. 1846. Obie te bitwy nie | absolutyzmu przywracającego system germani- 
zaszczytne, nie dają podobno prawa podboju zacyjny w kraju, który do niego niema żadnych 
Austryi do Galicyi, a tem mniej Niemcom | warunków, który przez 90 lat systematycznej 
austryackim. nad naszym krajem, uznającym | germanizacyi okazał jej nieprodukcyjność, dla 
przynależność do Austryi, silniej niż go uzna- |czegóżby niesięgnęli w swych dążeniach tam, 
je Wiedeń zdobyty w r. 1848, a gotowy do|gdzie dużo więcej znajdują do tego żywiołów. 
poddania się Prusakom w r. 1866. Jeśli prze- |Zamiast znosić gospodarstwo polskie w szko- 
to o prawie podboju mowa, to bardziej on |łach i urzędach galicyjskich do czego już na- 
się stosuje do Wiednia, niż do Galicyi. wołują dzienniki wiedeńskie, byłoby o wie- 
Qzytaliśmy dalej w szeregu napaści na nasz |le_ praktyczniej wyzwolić Sasów w Sied- 
kraj wymierzonych, w celu wywarcia nacisku |miogrodzie z ucisku madjaryzmu, 1 zastąpić 
na br.sKellersperga i Węgrów w sprawie ga- komitaty rzeszą biurokracyi niemieckiej wy- 
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Karmiońo nas przez cały tydzień trwającej 
kryzys ministeryalnej ciągłemi napaściami na 
kraj nasz, jego prawa i żądania, zniewagami 
naszej narodowości ,' obelgami rzucanemi na 
Połaków, jak gdyby w nagrodę stanowiska 
najwierniej austrackiego , jakie kraj nasz od 
lat sześciu wśród sporów wewnętrznych zaj- 
mował. Nie dziwiliśmy się temu wylewowi 
żółci centralistów wiedeńskich w MV. fr. Pres- 
-se iinnych dziennikach tej barwy. Nie bra- 
kło bowiem  centralistom powodów napawa- 
jących żółcią. Nic nie ma boleśniejszego nad 
przegraną .w samemże zwycięstwie, nad zawód 
doświadczony w chwili tryumfu. 

Jakąkolwiek br. Kellersperg lub kto inny 
obrałby drogę, choćby nawet doprowadził do 
ostatnich konklazyj tego systemu, „który zda- 
je się przez wybory bezpośrednie Ww Czechach 
być inangurowanym, byłoby to zawsze słabą 
pociechą wobec przegranej : na polu polityki 
państwowej, w dualizmie. Niemcy jeśliby mo- 
gli rożwinąć centralizacyę W. Przedlitawii, to 
tylko z łaski Węgrów, i to o ile Węgrzy 
na to pozwolą. 'Nieuchroni ich to`z resztą od 
stanowiska drugorzędnego w monarchii, od 
abdykacyi z kierownictwa nawą państwa, choć- 
by im nawet było dozwolonem. inne narodo- 
wości w helotów zamienić. Upokorzeni przez 
Węgrów chcą oni tem silniej upokarzać inne 
narodowości, zawiedzeni i poniżeni wylewają 
żółć nie na tych, którzy ich upokorzyli, już 
nawet nie na Czechów, z którymi walka nie- 
poniżała stanowiska państwowego Niemców, 
ale na tych, którzy chyba, jakeśmy to już pi- 
sali zgrzeszyli zbytnią powolnością , umiarko- 
waniem, duchem zgody i cierpliwości. 

Czytaliśmy w rzędzie zniewag, któremi nas 
obrzucono: „że jeśli jest kraj, do którego Au- 
strya ma prawo podboju, to nim jest Galicya. 
Galicya nie jest krajem polskim, ale prowincyą 
zdobytą, w której mieszkają pospołu Polacy, 
Kusini i Niemcy.* Co do prawa podboju mo- 
cą którego miała być Galicya przyłączoną 
„do: Austryi, użyjemy względem N. fr. Presse 

mej odpowiedzi, jaką na sejmie lwow- 
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Już wyjechał bar. Kellersperg. Nie tylko spra- 
wa galicyjska była powodem odrzucenia progra- 
mu jego; sposób, w jaki p. Kellersperg się zabie- 
rał do rządów, zdradzał czasy przedrewolucyjne. 
Od chwili powołania go, Mowa Presse utorowała 
mu koryto, którem p. Kellersperg chciał płynąć. 
Rozmaite pogłoski obiegały w Wiedniu, którym z 
początku nie chcieliśmy dać wiary; głoszono tu, 
iż przyszły rządca Przedlitawii oddaje wizyty re- 
dakcyi pewnego dziennika wiedeńskiego, to ZDÓW, 
iż wysłał powiernika do Lwowa do przywódzców 
stronnictwa. Sto Jura, celem zawiązania z nimi u- 
kładów. Ugodę z Galicyą uważał za niepotrzebną, 
instytucyę ministra dla Galicyi za zbyteczną — 
idąc za poradą Nowej Pressy.  Przytem pewną 
szorstkością w formach miał sobie zrazić sfery 
decydujące; i tak się stało, iż program jego, spo- 
czywający od dwóch blisko tygodni w ręku N. Pana, 
nie opuścił kancelaryi cesarskiej. Nie myliły nas 
więc informacye pasze, pomimo zachwiania loiki w 
tutejszych stosunkach politycznych; wiedzieliśmy 
bowiem, iż:to, co nie wraca szybko z kancelaryi 
cesarskiej, zazwyczaj tam zostaje w aktach. 

Usunięcie p. Kellersperga opinia publiczna przy- 
pisuje hr. Andrassemu, zdaniem naszem niesłu- 
sznie. Dla czego przyjaciele p. Kellersperga nie 
przypisują upadku jego nieodpowiedniemu progra- 
mowi? Zresztą, 0 ile znamy sytuacyę chwilową, 
żal nam serdecznie p. Andrassego, a nie piszemy 
słów tych bez dojrzałego namysłu. Najprzykrzej- 
sze zgotowali mu Niemcy położenie. Po rozbiciu 
rokowań z Czechami, ugoda galicyjska jest, jak 
dobrze wyraziliście, poprostu kwestyą utrzymania 
w ruchu machiny państwowej. Bez ugody galicyj- 
skiej nie masz w ogóle Rajchsratu. 

Gdyby Niemcy byli załatwili kwestyę galicyjską, 
mogłaby tylko być mowa o załatwieniu jednéj z 
piekących spraw wewnętrznych. Ależ toby było 
loicznem, naturalnem, zręcznem, i dla tego wła- 
Śnie Niemcy nie chcą załatwić sprawy galicyjskićj, 
wolą zostawić caly jój ciężar hr. Andrassemu. 
Lecz sprawa galicyjska w ręku hr. Andrassgego — ze 
względu na: całą przeszłość i wyznanie wiary poli- 
tycznój tego męża stanu — nigdy się nie wyzwoli od 
pewnćj przymieszki zagranicznćj. Na ugodę gali- 
cyjską przez p. Kellersperga załatwioną nasz 8ą- 
siad północny miałby wprawdzie zawsze bacznie 
zwróconą uwagę, ale ugoda galicyjska pod. auspi- 
ciami p. Andrassego załatwiona, Ściąga na osta- 
tniego stokrotne podejrzenia, których wywołać p. 
Andrassy najmniejszego nie ma zamiaru. Smutna, |. 
że wlaśnie na p. Andrassego spada ciężar ugody 
galicyjskićj. W ręku Niemiec sprawa galicyjska jest 
wewnętrzną koniecznością polityczną, w ręku zaś 
p. Andrasseg0 jakby środkiem do przeprowadze- 
nia wielkich planów w polityce zagranicznćj. Wszy- 
stko tu tak się kieruje, jakby poszczególne lndy 
skład państwa stanowiące, były nieprzyjaciołmi WZą- 
jemnymi a przedewszystkięm nieprzyjaciołmi mo- 
narchij. Utrzymują nawet, iż sojusznicy owćj osv- 
bistości, która teraz nad brzegami Tamizy będzie 
miała sposobność badać powody swego upadku, 
ciągle jeszcze agitują, napominając to Polaków, 
aby nie zrywali z Czechami, to Niemców, aby nie 
dawali koncesyj Polakom. 

Kto obejmie dziedzictwo po p. Kellerspergu, tym 
naczelniku gabinetu „zakulisowego*, nikomu dotąd 
nie wiadomo, a mamy powody mniemać, iż. do dziś 
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(K: 8.) Najświetniejszym epizodem wczorajsze- 
go posiedzenia parlamentu była znakomita mowa 
posła Windhorsta. Poseł ten jest jednym z 
przywódzców partyi katolickiej. Jako były mini- 
ster hanowerski, chętnie używa każdej sposobno- 
ści do zaznaczenia swego stanowiska opozycyjnego 
wobec rządu pruskiego. Windhorst należy niewąt- 
pliwie do najlepszych mówców parlamentu. Na po- 
rządku dziennym stało trzecie czytanie wniosku 
Laskera i towarzyszy, o którym pisałem w osta- 
tnim liśtie (Parlament ma ustawodawstwo cywil- 
ne i karne we wszystkich krajach.) Windhorst w 
mowie pełnej dowcipu wykwintnego, przytoczył 
wszystkie najsilniejsze argumenta zdolne obalić 
rozumowanie i wywody strony przeciwnej tj. wnio- 
skodawców. Słusznie wykazywał, że celem tego 
wniosku jest zabicie wszelkiej samoistności poje- 
dynczych krajów, i założenie na ich ruinach no- 
wego państwa. Jestem bowiem ciekawy, — mówił 
dalej p. Windhorst—co pozostanie jeszcze pojedyn- 
czym państwom po przyjęciu tego wniosku? i dla 
tego dziwi mnie do wysokiego stopnia milczenie 
członków Bundesrathu wobec tak. ważnej sprawy; 
mógłbym więc sądzić, że ci panowie zaprzestali 
jaż bronić exystencyi państw, które tu reprezentu- 
ją: Po przemowie sprawozdawcy Laskera przyjęła 
izba wniosek ogromną większością głosów. Prze- 
ciw głosowali posłowie z centrum, od statecznej 
prawicy i Polacy. : 

Jak donoszą dzienniki, zamknięcie parlamentu 
nastąpi 25go b. m., a już 27go zbierze się sejm 
pruski, na który czeka nawał pracy i mnóstwo 
petycyj. 

Òd pewnego czasu Nordd. allg. Ztg zajmuje się 
przeważnie sprawami Internationala i kościoła ka- 
tolickiego, widząc w nich zaciętych wrogów pań- 
stwa niemieckiego, zdolnych zachwiać posadami 
nowego cesarstwa. Mówią tu o mającej się nieza- 
długo zebrać konferencyi w sprawie Tuternationelu, 
ktorego nowe objawy zaczynają niepokoić do wy- 
sokiego stopnia rządy europejskie.  Projęktowana 
tu konferencya ma zbadać dokładnie naturę tego 
groźnego stowarzyszenia, i podać stósowne środki, 
któreby potrafiły położyć tamę szerzeniu się złego. 
Wiadomość ta jest. prawdopodobna, gdyż nawet 
minister saski Driesen w ostatniej swej mowie 
wyraził się w sposób podobny, mówiąc o' Interna- 
tionalu. W każdym razie toczą się na drodze dy- 
plomatycznej narady w tym względzie, rozpoczęte 
przez Juliusza Favre, który będąc jeszcze mini- 
strem spraw zagranicznych, przesłał rządom me- 
moryały traktujące tę sprawę. A wiadomo, że i w 
Gastein i Salzburgu mówiono o tem. 


Niemców. Czy mąż stanu węgierski stojący 
dziś na czele rządu wspólnego i wwikłany 
tem samem w sprawy przedlitawskie, plan ten 
przyjmie, — czy przeciwnie da się kierować 
dawnem uprzedzeniom i zamęt przedlitawski 
przeniesie do swego kraju? Dualizmu on już 
nie uratuje, bo w chwili objęcia władzy przez 
hr. Andrassego dualizm został pogrzebany; u- 
siłując go na nowo podeprzeć, wobec doma- 
gań unii osobowej w Węgrzech a prądu abso- 
lutyzmu pakt cą i fedęralizmu roz- 
szerzy na całą monarć ię wewnętrzną burzę. D Po ~ figs 
Przyjmując unię osobową i dokonywając ope- |7 ena nikt o tem 1ż-br- Gołachowski ma sklsdać 
racyi podziału monarchii podkopie swoje sta- iint, Zakrówa według tutejszej opinii na efekt 
nowisko. Jedno przeto tylko wyjście stoi 0- | teatralny, aby Wiedeńczykom po „raju“ niemieckim 
tworem: ugoda ogólna przez Węgrów. p. Kellersperga pokazać „czyściec“ hr. Gołuchow- 

; skiego. Tagblatt już się dowiedział, iż Gołuchow- 
ski jeszcze nie był przyjmowany przez N. Pana; 
wierzymy, bo p. Gołuchowskiego nie ma teraz wea: 
le w Wiedniu. 


Część literacko - artystyczna. 
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najwłaściwsza broń do ataku nocnego. Znalazło |wem skrzydłem o zakręt który tu, grobla pod 
się jednak trzech dowódzców, których natychmiast | prostym kątem z mostem tworzyła. O trzeciej go- 
na czele już gotowych kolumn wyprawiłem. W pół | dzinie tj. skoro świtać zaczęło, nieprzyjaciel otwo- 
godziny odbieram raport, że szaniec przedmosto- |rzył przeciw mnie ogień armatni, na który w krót- 
wy został przez nieprzyjaciela rozrzucony i z zie-|ce i ja odpowiadać zacząłem. Nie wiem, co on za 
mią zrównany, i zarazem, że słychać na moście skutek chciał tem strzelaniem osiągnąć, bo mu 
rąbanie i wrzucanie dylów z mostu do wody. Po-|nic nie zostawiłem Oprócz moich czterech dział, 
sunąłem się natychmiast z czwartym batalionem, |do czegoby mógł strzelać, i osoby mojej z adju- 
który, jak już powiedziałem, sam jeden miał karabi- |tantami; a jeżelim surowo zakazał, aby żaden 
ny, i ogień ręczny, gęsty do robotników sypać [z oficerów, a tym bardziej z żołnierzy nie wysu- 
zacząłem.. W kilka minut, wszystko ucichło i ja|wał głowy nad groblę, to chciałem, żeby wiedzieli 
wróciłem do chałup dla napisania raportu do |że to nie z tchórzostwa robię. Z dział odpowia- 
sztabu głównego. Była wtenczas godzina jedenasta |dałem dla tego, żeby. nieprzyjaciel strzelać nie 
w nocy. Około pierwszej godziny, już dość było |przestawał, co oczywiście pośpiech w maszerujących 
widno, aby położenie nieprzyjaciela rozpoznać, Na |na Ostrołękę pobudzićby. musiało. Tymczasem 
jlewem swojem skrzydle, tj. między Ostrołęką | mijały godziny, a nie nie było widać. Już nieprzy- 
a ujściem Omulewa, miał on trzy porządnie usypane | jaciel między jedenastą a dwunastą zaczął się 
szańce. Naprzeciwko samego. mostu, docierając do |ośmielać i wzdłuż Narwi ku Omulewu znaczny 
samego miasta, był fort tarcicami obity, który |oddział piechoty był posunął - tak, że zdawało 
wyraźnie nieprzyjaciel był usypał, żeby jego pie-|się, iż zamyśla w.bród przechodzić Narew, gdyż 
chota. bezpiecznie ztąd, most ostrzeliwać mogła, |naprzeciwko ujścia Omulewa, takowy się utworzył; 
Niepamiętam, czy przez porucznika St. Cyr o któ-|lubo niemógł wiedzieć czy ja większych sił nie- 
rym wyżej wspomniałem, czyli też sztafetą, ode-| mam, ponieważ nad brodem w krzakach byłem 
brałem pismo od jenerała Prądzyńskiego w któ- |zostawił trzeci pułk ułanów i ten miał rozkaz 
wsiąść na koń i lewe swe skrzydło z lasku, któ- 
ry był między brodem a mostem, pokazać. 
Wreszcie, częste przebieganie adjutantów moich 


do niego strzelali; lecz był to człowiek tak zu-|cone w nocy belki przez nieprzyjaciela zastapić. 
chwałego męstwa, jakiego mi się spotkać między| Gdy w tem widzę mój batalion Śpiesznie ucieka- 
może dwustu adjutantami, których przy sobie |jący z Ostrołęki. Nie mogąc pojąć z jakiego po- 
tak w Polsce jak w Węgrzech miewałem, nie zda-|wodu, biorę z sobą czwarty batalion czwartego 
rzyło. I tu mi zaraz dał nowy dowód swej nieuż | pułku, i idąc na czele jego, dobywam pałasza i krzy- 
straszoności, a to z okoliczności następującej: czę do uciekającego batalionu: „Pierwszemu, którego 
pomimo, żem stał niżej z artyleryą i strzały nie-|spotkam, pysk  przetnę pałaszem i wrzucę do 
przyjacielskie jej z trudnością dosięgać, a kule] wody“. Oczywiście takie. przemówienie i maszeru- 
rokoszować nie mogły, jednak mi jedno działo] jący za mną batalion , zwróciło uciekających do 
zdemontowali; a że już godzina druga po połu- | miasta. Wysłałem natychmiast. po kompanii pie- 
dniu mijała i obiecane posiłki nie nadciągały, |choty na wszystkie ulice miasta, aby bronić przy- 
umyśliłem napisać do jenerała Ledóchowskiego | stepu. Sam zaś ruszyłem na wieżę ratusza, żeby 
do Modlina, aby mi parę kół do armat przysłał. | przez perspektywę zobaczyć przyczynę popłochu. 
Zbliżyłem się do grobli, i na ziemi leżąc, tam | Od Miastkowa i Łomży nic nie było widać. Zwra- 
gdzie się ta wykręcała ku mostowi, małą kartkę |cam więc perspektywę ku stronie, zkąd nasi przy- 
do Ledóchowskiego napisałem. Gołuchowski, któ- | bywać mogli, i widzę szarfy czerwone na lewem 
ry z tą kartką miał jechać, stanął przy mnie. ręku, co odznaczało adjutantów naczelnego wo- 
Nieprzyjaciel widząc nas dwóch razem, z kilku|dza. Zbiegam z ratusza i biegnę pieszo na prze- 
dział do nas strzelać zaczął, tak, że mały papier|ciw naszych. Pierwszego flankiera konnego któ- 
na którym pisałem, trzy razy ziemią obsypany | rego spotkałem, zsadzam z konia i jadę na prze- 
został, nimem pisać zakończył. Gołuchowski kil- |ciw jenerała Skrzyneckiego, aby ostrożnego zbli- 
kakrotnemu rozkazowi mojemu, aby się do grobli żania się zaniechał, ponieważ Ostrołęka jest na- 
zbliżył, nie był posłuszny i stał dotąd, pókim|szą. Była wteńczas godzina między czwartą a 
mu kartki nie doręczył. Już się bałem, że Sacken |piątą. Skrzynecki nadzwyczaj uradowany byl 
choć po trochę nadwerężonym przez -niego mo-|Z uratowanego mostu, co dalibóg więcej niezda- 
ście zechce przechodzić. Działa moje dwunasto- tności Sackena, niż zręczności mojej przypisać 
funtowe kartaczami nabić kazałem, i te naprze- | muszę. Że jednak zręczność miała także swój 
do tego pułku, mogło go wprowadzić w mniema- ciwko mostu stanęły. Gdy wtem około trzeciej udział, można widzieć ze słów następnych przez 
nie, że tam znaczne Siły ukrywam. Saken miał | godziny spostrzegłem nieprzyjacielską piechotę Sierakowskiego do mnie wyrzeczonych. Było to 
przy sobie 30tu Czerkiesów konnych. Ci z donó-| żywo do miasta wracającą; widze, że nieprzyja- | zaraz po wysłaniu pierwszego batalionu do Ostro- 
śnych swoich janczarek, ciągle do mnie strzelali, | ciel Ostrołękę opuszczać myśli. Rzuciłem kilka | łęki. Winszując mi odniesionego zwycięztwa, mó- 
bo nowe moje szlify jeneralskie, przy jasno świe- granatów do obozu jego po prawej stronie mia-|wił do mnie: „Ach jenerale, co za śliczny tryumf, 
cącem słońcn, wystawiały mnie na łatwy cel. Po|sta będącego i widzę, że ten ku Miastkowu bo to była okazya dla fanfarona do stracenia pięć- 
grobli przejeżdżać, było nader. niebezpiecznie. i Łomży do marszu się zabiera. Natychmiast ba- | set ludzi.* 

Jeden tylko adjutant mój, Artur Gołuchowski, talion jeden do Ostrołęki po belkach niezrzuco- 
gdym go wysłał ku trzeciemu pułkowi, ośmielił|nych z mostu do miasta wyprawiłem. Gdy ten 
się wjechać na groblę, i podparłszy bok, stępo wszedł do miasta, żydzi Ostrołęccy zaczęli od- 
całą groblę przejechał, za Co go, jak wrócił mo- dzierać tarcice od owego szańca naprzeciwko mo- 
cno strofowałem, bo Czerkiesi oczywiście ciągle | stu postawionego, i te kładli na most, aby zrzu- 
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Zająłem miejsce po lewej stronie szosy; gdyż ta 
wysoką groblę stanowiła, która w czasie wylewów 
Narwi , pozwalała „poczcie i komunikacyom z Pe- 
tersburgiem= w każdym czasie „przebywać. Piecho- 
ta moja cała niedługo po moście przeszła, i tak 
doszedłem do -Nowej Wsi, . składającej się z dzie- 
więciu lub dziesięciu domów: nowo murowanych 
przeznaczonych dla robotników sukna, którego 
fabrykę rząd: tu. założyć zamyślał. Wieś. ta leżała 
pò lewej stronie szosy i na pół drogi między mo- 
stem nad Narwią a Omulewem. Skorom stanął 


s i która między siódmą a ósmą zrana, miasto to ata- 
w tej wsi (ogołoconej z mieszkańców), urządziłem 


jz ! kować bedzie.“ Byłem więc pewny, że korpus Sa- 
trzy kolumny kosynierów, w celu uderzenia na |ckena co do nogi dostanie się w nasze ręce. Cięż- 
szaniec -przedmostowy. Wtedy do sztabsoficerów | kie moje działa, które pod komendą majora Kosso- 
odezwałem się, zapytując, który z tych panów jest | budz kiego nad Omulewem byłem zostawił z je- 
najlepiej -z miejscowością obeznany. ułkownik | dnym batalionem piechoty, powołałem do siebie, 
Sierakowski, odpowiedział mi, że wcale nie zna|i jeszcze za mroku sprowadziłem je ze szosy na 
miejscowości a nie wiedziałem o tem, że ukaranemu |rodzaj pastwiska, na którem je w jednym froncie 
przez W. Księcia za zbyt $rogle obchodzenie się| rozwinąłem, o pięćdziesiąt kroków działo od dzia- 
z żołnierzami swoimi, odebrano mu pułk i wy-|ła, a na odległość sto lub sto pięćdziesiąt kroków 
głano go do Ostrołęki, gdzie oczywiście cały dzień |od grobli czyli szosy. Do tej samej szosy, Przy” 
przebywał na polowaniu na krzyki Owszem Z Za- sunąłem moje cztery bataliony, tak, że ludzie 
dziwieniem: zapytał mnie, czy z kosynierami myślę | wszyscy kompletnie od pocisków nieprzyjacielskich 
atakować.  Odpowiedziałem mu, że właśnie to jest | zabezpieczeni byli. Bataliony te opierały się le- 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
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wczoraj c. i k. poselstwa za granicą okólnikiem 
napisanym w języku francuskim o swojem ustąpie- 
niu z ministerstwa. W okólniku tym powiada, że 
cesarz uwolnił go najłaskawiej z tej posady i mia- 
nował ambasadorem w Londynie. Powody, dla 
których otrzymał dymisyę, są natury czysto 080- 
bistej i nie dotyczą wcale ani wewnętiznej ani ze- 
wnętrznej polityki. Powołany do władzy po kata- 
strofie, która zagroziła bytowi monarchii, wyłu- 
szczył w okólaiku z 1go listopada 1866 r. pro- 
gram, aby tryumfować nad wewnętrznemi i zewnę- 
trznemi trudnościami, które pessymizm, jaki owła- 
dnął wówczas wszystkie klasy ludności, kazał 
uważać za niepokonane. Programowi temu pozc- 
stał kanclerz wierny; sztandar pokoju, jaki rozwi- 
nął bez uprzedzenia i bez tajemnej grozy po nie- 
szczęśliwej bitwie pod Sadową, wysoko był od te- 
go czasu wzniesiony bez obawy i bez nagany, i po- 
został obroną naszą wśród wypadków zmiennych, 
walki olbrzymiej, która wstrząsnęła kontynentem 
i zachwiała podstawą równowagi europejskiej, „Po- 
wierzony opiece mojej honor monarchii — nawet 
przeciwnicy oddają mi słuszność — pozostał w mo- 
ich rękach nienaruszony. W zgodzie „2 naszymi 
najbliższymi sąsiadami, wczoraj nieprzyjaciele, dziś 
przyjaciele, — żyjemy w pokoju z całym Światem, 
a głos nasz ma znacżenie w parlamentach austry- 
ackich. Mogliśmy się z całą ufnością oddać rozwo- 
jowi owych niezmierzonych źródeł pomocniczych, 
w jakie Opatrzność uposażyła to państwo, a bez- 
przykładny dobrobyt nagrodził nasze usiłowania. 
Mogliśmy równocześnie na zasadzie ugody węgier- 
skiej pod moim wpływem zawartej, zmieniać i uzu- 
pełniać nasze ustawy zasadnicze; mogliśmy węzły 
łączące dawną naszą dynastyg z rozmaitemi na- 
rodowościami, które dzisiaj więcej, niż kiedy 
czują, że ich siła na zjednoczeniu polega, po- 
godzić z wymogami naszej epoki. i 

Jakkolwiek konstytucya, tak jak każde dzieło ludz- 
kie, może być niedokładną, okazała ona jędnak 
w przesileniu szczęśliwie przez nas przebytem Swą 
zbawczą siłę. Dla tege też z spokojnem sumieniem 
pozostawić mogę następcy mojemu owoce poje- 
dnawczej a pełnej godności polityki, której piastu- 
nem mianował mnie Cesarz, a którą zatwierdzili 
delegowani jego ludów jednomyślnie na ostatniem 
swem posiedzeniu. Dla następcy mojego lżejsza 
będzie praca, niż była dla mnie. Znajdzie nie tyl- 
ko drogę utorowaną, ale i wyrównaną, a posłu- 
szny rozkazom naszego najłaskawszego monarchy 
potrzebuje tylko nią iść, aby kiedyś opuścić znów 
ster z tem zadowoleniem, jakie ja w tej chwili czu- 
ję, w której NPan w łasce swej pozwala mi wypo- 
cząć i pomyśleć o troskliwości, jakiej wymaga zdro- 
wie męża, nadwątlone w walkach stronniczych i 
przez ciężką odpowiedzialność, która bezprzestan- 
nie przez lat pięć na mnie ciążyła." 


Bosya. 


nim nie przyszli na następny wykład, a na raz 
trzeci przepędzili profesora i narobili tyle hałasu 
i burd, że dla uśmierzenia zaburzeń, rektor chwy- 
cił się ostatecznego środka zawieszenia wykładów 
i wytoczenia śledztwa przeciw studentom. 
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kśraków 18 listopada. Na trzeciem z kolei po- 
siedzeniu Towarzystwa naukowego celem obradowania 
nad projektem statutu przyszłej Akademii umiejętności, 
przechodzono począwszy od paragrafu 13 brzmienie pro- 
jektu, proponując małoznaczące zmiany wyrazów, które 
w,części przyjete zostały. Co do liczby członków ko- 
respondentów, których proponuje projekt od 18 do 30, 
były zdania, aby ją zwiększyć, lecz w końcu przeszła 
propozycya projektu. Dopiero paragraf 16ty dał powód | 
do żywej dyskusyi, Paragraf ten brzmi: „Liczba człon- 
ków zwyczajnych każdej kategoryi rozdziela się równo 
między 3 wydziały.* Część Towarzystwa, która na pier- 
wszem posiedzeniu Żądała zmiany 8 wydziałów na 2, 
obstawała za tem, aby po przeniesieniu archeologii do 
2go wydzialu, wydział lszy liczył 8, 2gi 18, trzeci 
Zaś jako obejmujący najobszerniejsze pole nauk, 21 człon- 
ków. Po żwawych z jednej i wymownych przemówie- 
niach z drugiej strony, przystąpiono do imiennego gło- 
sowania, którego rezultatem było, że pierwotna redak- 
cya 81 głosami przeciw 24 zatrzymaną została, Na- 
stępne posiedzenie dziś o godzinie 6ej. 

— Na zjazd delegatów w Wiedniu na dziś wieczór 
sproszony, wyjechali ztąd wczoraj po południu p. Zybli- 
kiewicz, hr. Ludwik Wodzicki, dziś rano zaś pp. Badeni, 
Smolka, Julian Kirchmayer, Dobrzański. 

— Na „wniosek p. Kapuścińskiego uchwalił wydział 
Rady powiatowej Gorlickiej na posiedzeniu d. 14 b. m. 
przesłać 50 złr, na weteranów zakładu Śgo jKazimierza 
w Paryżu, w nadziei, że inne Rady powiatowe pójdą za 
tym przykładem. Otrzymaliśmy dziś tę sumę, która 
wraz z poprzednią samą 585 złr., 8'złr. srebrem i 20 
franków złotem, czyni razem 635 złr,, 8 złr, w srebrze 
i 20 franków w złocie. , 

— W Muzeum Techniczno-przemysłowem jutro w nie- 
dzielę od. 4ej do 6ej godziny po południu odbędą się 
następujące popularne wykłady: 

Od 4ej do Bej prof. Rozwadowski: „O wyro- 
bach z drzewa* (wykład drugi). 

Od 5ej do 6ej prof. Dr Janikowski: „O po- 
karmach pod względem hygienicznym, o poznawaniu 
ich dobroci, tudzież zanieczyszczeń przypadkowych 
lub umyślnych* (wykład trzeci). 

Wstęp bezpłatny dla słuchaczów obojej płci. 

— Przybył do miasta naszego rozgłośnej sławy for- | 
tepianista p: Józef Wieniawski: Imie to prócz prostej 
wzmianki niepotrzebuje u nas żadnych reklam. Dowia- 
dujemy się, że p. Wieniawski da się słyszeć we wto- 
rek na scenie tutejszej, obok czego odegraną będzie 
1 aktowa komedya. 

— P. Rappelleski, który w ciągu bieżącego tygo- 
dnia dawał z wielkiem zadowoleniem widzów przedsta- 
wienia sztuk magicznych w sali hotelu saskiego jak ró- 
wnież w sali Postępu, ma jutro po południu podczas 
zwykłego koncertu orkiestry wojskowej, publiczność cał- 
kiem nowemi bawić sztukami. Zdaje się, że to urozmai- 
cenie koncertu i tak licznie odwiedzanego, przyczyni się 
do liczniejszego jeszcze zebrania się publiczności. 

„= Przedwczoraj zastrzelił się na Bielanach syn tu- 
tejszego kupca i pośrednika p. Ludwika Sróczyńskiego, 
20-letni chłopiec, zatrudniony w handlu ojca. Wójt z 
Woli Justowskiej znalazł wczoraj w lesie zwłoki jego 
z kartką w kapeluszu, w której wymienił nazwisko swo- 
je i prosi, aby go za wartość odzieży jego pogrzebano, 
Komisya sądowa zjechała na miejsce a zwłoki przenie- 
siono na Zwierzyniec. 

— Władysław Jędryś, 14-letni syn faryniarza i 
Franciszek Wyżga, wyrobnik z Ludwinowa, sprzedawali 
wieśniakom na targ przybyłym pierścionki bronzowe za 
prawdziwe złote, pod pozorem, że je znalęźli, Oddano 
ich do sądu. "Przekupka jędna złakomiła się i dała za 
taki pierściónek 1 złr. 

— Tomasz Wieczorek, włościanin z Giebultowa, a- 
resztowany zostal wczoraj na tandecie za skaleczenie 
Charkla Neumana tandeciarza, który przeszkodził jemu 
i jego żonie w skradzeniu garnka żelaznego, 

— Wozoraj przytrzymano w Podgórzu Franciszkę 
Czyżewską , Służącą z szynku naprzeciw ogrodu Strze- 
leckiego, gdy sprzedawała skradzioną bieliznę za 50 c. 

— Biskup Tarnowski bar. X. Józef Aloizy Pukalski 
utworzył z okazyi 50-letniego jubileuszu swego kapłań- 
skiego stypendyam w ilości 1,400 złr. w obligacyach, 
od ktorych procent przeznaczony jest dla jednego u- 
cznia gimnazyów w dyecezyi tarnowskiej, to jest tar- 
nowskiego, sądeckiego, bocheńskiego i wadowickiego ; 
pierwszeństwo mają uczniowie rodem z Tarnowa, Żywca 
i Wilamowice. Stypendynm udziela się od klasy lej i 
trwa aż do ukończenia gimnazyum. Wybór stypendysty 
zastrzega sobie fundator. ; 

— Zeszyt 22 Przeglądu Lwowskiego z d. 15 bm. 
mieści w sobie: „Biskup Łętowski“ (według jego _pa- 
miętników) hr. Z. L. Dębickiego; — Drugi list 
O. Hieronima Kajsiewicza z drugiej podróży za- 
atlantyckiej; — Fragment z trzeciego poematu „Pieśń 
duszy;* — „Szkoła żeńska pp. Prezentek w Krakowie;*— 
„Czy Jezuici zgubili Polskę?* — Recenzya 6go tomu 
„Roczników Tow, Przyj. Nauk poznańskiego ;— „Alza- 
cya“ (dok.); — „Dwutygodnik polityczny;*— Kronika. 

— Ostatni numer Szczutka we Lwowie został skon- 
fiskowany przez Prokuratora. 

— Naczelny dyrektor kolei galicyjskiej Dr Herz, 

który corocznie ma pieczę o dzieciach szkoły w dwor- 
cu kolei we Lwowie, przeznaczył i teraz 800 złr. na 
zakupno odzieży i bielizny dla ubogich dzieci. Dary te 
rozdano między dzieci d, 14 b. m. Dyrektor zaś tej 
kolei p. de Lens darował szkole tej dwie mapy wypu- 
kło gniecione z zakładu jeograficznego berlińskiego, je- 
dną Austryi, drugą Europy. 
. — Sprawozdanie z czynności Komitetu zarządza- 
Jącego Towarzystwa Opieki narodowej łącznie z de- 
legaturą Krakowską reprezentowaną przez p. M. Dwor- 
skiego za miesiąc październik r. b. 

Weszło podań 97, załatwiono wszystkie. Odmówio- 
no z powodu nieudowodnionej kwalifikacyi 9; Na po- 
sadach umieszczono 20. Wykluczono z pod opieki 
Towarzystwa 2. Do szpitala oddano 2. W domu in- 
walidów przebywało 3. Na gospodzie pozostawało lu- 
dzi 24. Łącznie dni 227. ` 

Zestawienie przychodu i rozchodu. 
Przychód. 

Gotówka pozostała z września złr. 84:42, Wkładki 
członków złr. 588*87. Dary jednorazowe złr. 48762, 
Zwrot pożyczek złr. 45. Za kalendarze złr. 19*60, 
z funduszu rezerwowego 500 złr. Razem złr. 1725'1 

Rozchód. 
Pożyczono klientom złr. 217. Zapomogi wdowom, 


Ztg umieszcza obszerne artykuły o zakończył tę podróż wcale ciekawą, w którćj zna-, Zawiadamiając Was o tem, zapewniamy Was o 

Sorveglia w Wiedniv. mnene czna część dziennikarzy brała udział. s Naszej królewskiej łasce. 
szym przypisuje upadek hr. Bsusta wpływom| Mianowanie reprezentantów Francji, o którem | Dan w Wiedniu 14 listopada 1871. 
stronnictwa klerykalnego, u którego kanclerz jako | w ostatnićj korespondencyi wspomniałem, niebawem Franciszek Józef w. r 
protestant i człowiek liberalny nigdy nie był do- |nastąpi, a moje doniesienia sprawdzą się po wiel- Hr. Juliusz Andrassy w. r. 
brze widzianym. Provinzial Correspondenz zaś|kićj części. Picard ma być mianowany do Brukzeli,| — Hr. Andrassy objął wczoraj już urzędowanie; 
wyraża się o dymisyi Beusta w tym duchu, w ja- przynajmnićj ajencya Havasa to zapewnia w tele- jutro nastąpić ma przedstawienie urzędników mi- 
kim napisany był artykuł Nordd. allg. Zeitung o|gramie z Wersalu. Powrót rządu i Thiersa do Pa-|nisterstwa spraw zagranicznych i domu cesar- 
tej samej sprawie. ryża nie ulega wątpliwości, nawet zapewniają, że|skiego. | i 

Wogóle nie dają tu wiary doniesienia Zndópen- | Th'ers dał rozkaz urządzenia pałacu VElysóe na| — Doniósł nam wczoraj telegramem korespon- 
dance Belge, jakoby rząd saski miał uczynić kroki | przedmieściu St. Honorć na rezydencyę swoją. dent nasz wiedeński o nieprzyjęciu programu bar. 
u rządu wersalskiego w celu zatrzymania nadal Kellersperga z powodu,że tenże nie chciał przystać 
francuskiego reprezentanta przy sobie. Rząd saski, za na ugodę z Polakami. Dzienniki wiedeńskie, a nawet 
powiadają, dał za wiele dowodów patryotyzmu Kraków 18 listopada. N. Pan mianował do- ļi niemieckie nie tracą cczywiście sposobności, aby 
i miłości ojczyzny, aby go można posądzić o po-|centa prywatnego na uniwersytecie krakowskim | całą siłą uderzyć na Polaków. Jakkolwiek już wczo- 
dobny zamach na jedność niemiecką i konstytu- Dra Stanisława br. Tarnowskiego profesorem |raj na innem miejscu odparliśmy ciosy wymierzo- 
cyę, przez przyjęcie której pojedyncze państwa nadzwyczajnym j ęzyka i literatary polskiej w tym- |ne przeciw Polakom, mimo to nie od rzeczy bg- 
al Lra zostały jednością reprezentacyi dyplo- |że uniwersytecie. dzie zapoznać czytelników naszych z temi objawa- 
— Naj. Pan polecił wyrazić zadowolenie profe- 


i iwników na- 
a zewnątrz. wami usposobienia umysłowego przeciwników 
POPPE š sorowi nadzwyczajnemu rachunkowości rządowej |szych. I tak Augs. Allg. Ztg. pisze w kwestyi u- 
w uniwersytecie lwowskim Janowi Honczykowi, 


gody z Polakami: SE: 

z jego długoletniej i gorliwej pracy, a to z okoli-| „Już jedziemy. Co niedawno powiedziałem o ry- 
czności przeniesienia go na własną jego prośbę cerskich ludach Węgier i Polski, które wjadą nam 
w stały stan spoczynku. na kark ze swym najwyższym ministrem węgier- 

— Dyrekcya krajowa skarbu mianowała asy- |Skim, — już Się spełnia. Andrassy wymaga 080- 
stenta kasowego Aleksandra Pochmarskiego|bnej ugody ż Polakami i podstawia przez to nogę 
oficyałem rachunkowym 3ej klasy. programowi Kellersperga. A więc. pozornie tylko 
pokonana polityka ugodowa podnosi znowu głowę, 
i zaczepia się właśnie tam, gdzie najmniej jest 
potrzebną. Oto. jest pierwszy skutek postawienia 
Węgra na czele państwa, a usunięcie Niemca. Na- 
raucają nam zapatrywania węgierskie, których bez- 
względnie nie potrzebujemy, które nam nawet sta- 
nowczo są szkodliwemi. Węgrom stoi ciągle przed 
oczyma straszydło rosyjskie, nam nie. W sojuszu 
będąc z Niemcami nie lękamy się wcale Rosyi, 
wcale nie przychodzi nam na myśl zrobić Polaków 
jako pierwsze przedmurze przeciw Rosyi, odrębnie | 
silnymi, tych Polaków, którzy wobee Austryi sta- 
wali zawsze jako obcy, każdego dnia: do odjazdu 
gotowi goście. Prócz tego wiemy i o tem, że to 
przedmurze wtedy tylko może być silnem, jeźli 
Galicya nie będzie zostawioną szlachcie polskiej, 
bo wiemy, że mą ona przeciw sobie większą część 
kraju, Rusinów i cały lud wiejski w wschodniej 
Galicyi, a rząd jej jest niesprawiedliwym, tyrańsko - 
stronniczym i w najwyższym stopniu powierzchow - 
nym. Wobec Polaków zajmujemy stanowisko naj- 
zupełniej niezawisłe i byliby oni ostatniemi w rzę- 
dzie tych, dla których zapuścilibyśmy się znowu w 
gospodarstwo ugodowe, gdyż oni właśnie w naszej 
są mocy. Przy wyborach bezpośrednich zapewnioną 
mamy większość w Galicyi, a w razie odłączenia 
formalnego Galicyi od naszego państwa konstytu- 
cyjnego i zaprowadzenia w niej rządu ściśle au- 
stryackiego, ludność miałaby do nas zupełne zau- 
fanie z wyjątkiem szlachty polskiej. Kraj, który 
teraz potrzebuje od nas dodatków, wkrótce potem 
wykazałby pei Cóż więc moż nas skłaniać 
abyśmy się zgodzili na ten debiut Andrassego sprzy- i 3 i > į 
a: stlachcić polskiej? Bar. Kellersperg do-| Birżewyja Wiedomostt po raz wtóry wyrażają 
brze robi, jeźli się w to nie chce wdawać i w da- |Się nader nieprzychylnie dla nominacyi hr. Andras- 
nym wypadku pozwoli i siebie i swój program od- |sego ministrem Spraw zagranicznych. Według tego 
sunąć.* organu Andrassy ma dążność polityczną zjednocze- 

N. fr. Presse podaje zaś namiętną korespon- |nia z Węgrami drobnych narodowości okalających 
dencyę z Pesztu przeciw ugodzie z Polakami. Wy-| Węgry i myślą swą sięga do połączenia Serbów 
łuszczywszy z początku mnićj Pac to samo co|i Rumunów pod panowaniem węgierskiem; przy- 
wiedeński korespondent do Augs. Allg., Ztg pisze|tem ma on sprzyjać tendencyom polskim. Z obu 
daléj: „Nie ma narodu, któryby się w polityce tych przypuszczalnych względów dziennik rosyjski 
swojćj więcój kierował tradycyami, jak madjarski. | przewiduje storcie z polityką rosyjską. „Zadnych 
W ustawicznćj walce -o ciągłość prawną nauczył | nowych żywiołów, któreby mogły w granicach półwy- 
się kochać stare idee, a jedną z nich jest idea | Spu Bałkańskiego zawikłać tak zwaną sprawę wscho- 
polska. Serce łączy Węgra z Polakiem. Obudwom | dnią, polityka rosyjska dopuścić nie może z samej 
wspólną jest nienawiść do Rosyi, obadwaj mają|siły wypadków. Z drugiej strony każda próba na 
jednaką historyę i jedoaki rozwój socyalny; tu 1|seryo, żeby Polaków galicyjskich uczynić narzędziem 
tam rządzi szlachcic, przeciw któremu bez pośre- |do działania w myśl szlachty polskiej innych okolic, 
dnictwa silnego stanu mieszczanskiego stoi od da-| nie może również być witaną przychylnie ze stano- 
wna pozbawiony prawa i uciemiężony chłop. Gdy-|wiska polityki rosyjskicj. Z tego wypada, że hr. 
by wówczas, kiedy po rewolucyi lipcowćj nastąpiło | Andrassy być może jest w stanie nie prowadzić 
powstanie polskie, byli mieli Węgrzy władzę pań- | polityki wrogiej względem Rosyi; ale dowodów je- 
stwową tak jak ją dzisiaj w rękach mają, Polska|go szczerości potrzeba będzie szukać nie w jego 
byłaby wówczas przywróconą, a wy z tamtćj stro-|zapewnieniach, tylko w czynach odnoszących się 
ny bylibyście teraz wolni od rad węgierskich co|do tak zwanej sprawy wschodniej ize stanowiska, 
do ugody galicyjskićj, oczywiście, gdybyśmy byli]jakie zajmie wobec Polaków galicyjskich.“ Wycho- 
pokonali Paskiewicza. Ale cóż, Madjarowie wobec|dząc z tego punktu widzenia polityki hr. Andras- 
nałożonćj na rząd wiedeński przez Palmerstona ļsego, sądzą Birż. Wiedom., że będzie on szukał 
polityki neutralności nie mogli sympatyj swych dla | pomocy Niemiec i jeśli będzie potrzebe, nietylko 
dzielnego „narodu brąterskiego* inaczćj udowodnić, |na drodze dyplomatycznej, ale i na innej. Zawsze 
jak tylko posyłając tajemnie pieniądze, broń, ży-|jednak wszystko zależy od stanowiska Niemiec, 
wność, oficerów węgierskich i akademików wojsko-|które nie zawisło od Andrassego, a może nawet 
wych, którzy dezerterowali i przez adresy komi-|nie od samych Niemiec. ] 
tatów chcieli zniewolić Metternicha do interwencyi.| — Rosya zbroi się cięgle, jak tego dowodzą 
W sejmie węgierskim poruszono w r. 1833 znowu | liczne fakta. Obok fortyfikowania Warszawy i Mi- 
kwestyę polską: „Nośmy Więc żałobę, rzekł wten- | kołajowa, inne fortece są także stawiane na stopie 
czas jeden z mowców, nie na kapeluszach, lecz pierwszorzędnej. Donosiliśmy już o robotach, jakie 
w sercach naszych. Aby zaś rząd wiedział, że nie | się mają z wiosną rozpocząć w Kijowie, dla po- 
są to czcze słowa, to oŚwiadczam uroczyście, że|stawienia nowych zupełnie fortów; podobne wzmo- 
w samym komitacie Borsod stoi 30,000 ludzi, go- |enienie ma otrzymać Brześć litewski, na eo prze- 
towych wszystko dla Polski poświęcić. „Najzapa- |znaczono na rok przyszły sto tysięcy rubli. Do- 
leńszym atoli rzecznikiem Polaków jęczących pod |nosiliśmy również o zaopatrzeniu armii bronią od- 
knutem Paskiewicza był młody, w sejmie tym |tylcową, której Rosya do Nowego Roku ma posia- 
po- raz pierwszy występojący deputowany.“ Zdepta-|dać 820,000 sztuk. Broń ta jest przeznaczona tyl- 
no dawną wielkość tego narodu, rzekł między in-|ko dla korpusów europejskich, ale w roku przy- 
nemi w nieprzygotowanćj mowie, zgruchotano na |szłym, jak piszą Moskow. Wiedom., karabiny od- 
około pomniki dawnój wolności, a nad brzegami tylcowe będą również dostarczone dla korpusów 
krwią polską napojonćj Wisły, palą się zagrody kaukazkiego, sybirskiego i turkiestańskiego. Tak 
nie wolnćj już więcćj Polski! Boleść naszą po-|więc za rok cała armia rosyjska będzie już zao- 
większa jeszcze uczucie, że prócz współczucia i|patrzoną w karabiny nowego systemu. det] 
modlitwy nic innego zrobić nie możemy dla uci-| — Pisaliśmy w swoim czasie o uczestnictwie 
$nionych; gdyż i na nas już od wieków ciąży że-|na zjezdzie starokatolików w Monachium „profesora 
lazna dłoń nieubłaganego losu, tak, że dla nasze- akademii duchownej prawosławnej se Teraz 
go nieszezęśliwego sąsiada nie możemy zrobić te-|zapowiada on zdanie sprawy z posiedze i apnpreiu, 
go, co. zrobił Węgier w r. 1278 dla Rudolfa z|oruz publiczne odczyty w Petersburgu, w tórych 
Habsburga przeciw potężnemu Ottokarowi. Mężem, będzie wykazywał zbliżenie starokatolików do pra- 
który te słowa powiedział, był młody Franci-|wosławia. Podobnie zamierza on uyon po niemiec- 
szek Deak. Co stary Deak myśli teraz o Po-|ku broszurę dla katolików o prawosławiu, a to 
lakach i ugodzie galicyjskićj nie wiem, bo dla ob-|celem dowiedzenia ugodowych zapatrywań cerkwi 
cych jest nieprzystępny. W zakończeniu zaś pisze | prawosławnej. Widzimy ztąd, że rząd rosyjski 
ów korespondent, że Madjar żyje jeszcze teraz |wcale nie uważa spraw religijnych za małóważne 
wspomnieniem dni, kiedy bohaterowie polscy kła-|i że stara się korzystać ze wszel Apt jaką o- 
dli swe życie za wolność na polach Ostrołęki, | koliczności pozwalają aero korzyść. 
Tam ugoda galicyjska, którą gdzieindzićj zrodzi- |Od lat wielu pracuje on 1 sry nie bez skut- 
ła potrzeba i maluczkość umysłowa, pochwyconą |ku, nad utworzeniem zachodni Anie prawosła. 
zostało gorąco, i z całym ogniem poparto konie-|wnćj, z pomiędzy vas Ra cioła anglikań- 
czność polityczną, aby prawa pogwałcania udzielić | skiego. Udało mu się już zrobić początki nowego 
mniejszości uprzywilejowanćj, koszta gospodarstwa |wyznania w Anglii i peraba a e to ważne dlań 
polskiego zapłacić z kieszeni austryackićj i przy- |nabytki w stosunkach = he. . Dzisiaj kieruje 
gctować wojnę z Rosyą. Czech, nie mówiąc już o|swą działalność dz: olicyzmowi, korzystając 
pielgrzymce do Moskwy, już dla tego samego, że|ze schyzmy starokatoli s mniemając, iż w ten 
jest mieszczaninem lub Kya p Madjarowi = aers ma nowe narzędzie do swych celów po- 
i ; szlachta czeska należy zaś do |litycznych. i éz: ; 
Aer Eal rA Węgier na kiniarć nikia wte —W Odesie zaszły nieporozumienia pomiędzy stu- 
dzi. Ale szlachcie polski, który polował z przod- |dentami a władzą szkolną, w skutek którćj rektor 
kami Madjara za wielkiego króla Ludwika, musi | zawiesił wykłady uniwersyteckie na czas jakiś. 


Paryż 13 listopada. 


Rejenci banki francuskiego (Zanque de France) 
udali stę wczoraj do Wersalu na naradę do Prezy- 
denta rzeczypospolitej. Ma się rozumieć, że i mi- 
nister skarbu był tam obecny. Narada ta tyczy się 
chwilowego stanu tego słynnego zakładu. Jak wia- 
domo, rząd Napoleona III przy rozpoczęciu wojny 
pozwolił bankowi podnieść emisyę banknotów do 
wysokości 2400 milionów, by tym sposobem można 
pomódz skarbowi w potrzebach nagłych niecier- 
piących zwłoki podczas działań wojennych. Zapas 
1300 milionów w złocie i w srebrze banku, pozwo- 
li} rządowi radzić sobie w ten sposób bez ujmy 
dla kredytu publicznego. Wiadomo także, że bank 
francuski, dzięki energii podgubernatora p. de 
Ploeuc, utrzymał się na wysokości swego zadania 
nawet podczas panowania Komuny. Kredyt więc 
banku był zupełnie nietykany nawet po strasznych 
dniach majowych bieżącego roku. aiz 

Teraz zaś sytuacya banku coraz bardziej się po- 
gorsza, a w tej chwili jest nawet tak niebezpiecz- 
ną, że Thiers musi się starać wyciągnąć zakład ten 
ze stanu majątego być grobem kredytu francuskie- 
go. Francya dłużna jest bankowi 1500 milionów a 
bank doszedł zka do gorę er 

bo wydał ich już za 2. milionów. | 
Jeżeli Wie aeie nie spłaci bankowi długu, tego nie otrzyma urzędowego polecenia do kiero- 
bank nie jest w stanie odpowiadać wymaganiom | wania ministerstwem wspólnem skarbu, ponieważ 
handlu i przemysłu, to jest nie może eskomptować | DA to nie pozwalają ustawy węgierskie, które kła- 
weksli bankierów, przemysłowców i kupców. Aby|dą tamę zakorzenieniu się tej praktyki w mini- 
tema stanowi rzeczy zaradzić, przedstawiają się trzy | Sterstwa ch wspólnych, że kierownictwo ministerstw 
drogi dla rządu. powierzonem bywa urzędnikom, których ciała pra- 

Pierwsza najłżejsza ale i najgorsza, jest nowe | Wodawcze nie mogą pociągać do odpowiedzialności. 
pozwolenie bankowi wydawania większej ilości bank- | Dla tego też kierownik tymczasowy wspólnego mi- 
notów; ale byłoby to tylko zmniejszenie wartości nisterstwa skarbu nie będzie zasiadał w Radzie mini- 
bileta bankowego przez powiększenie ilości kursu- |strów wspólnych, czynność jego ograniczać się tylko 
jących znaków papierowych, zwłaszcza obok zmniej- | będzie na załatwianiu spraw bieżących. 
szenia się stoku kruszcowego banku (600 milionów |. — Patent cesarski z 14go listopada b. r. nakazu- 
w porównanin do 1.300 mil. przed wojną). jący wybory bezpośrednie w Czechach, które już 

Drugi sposób jest podwojenie kapitału towarzy- | wczoraj w treści przytoczyliśmy, brzmi według ga- 
stwa bankowego przez wydawanie nowych akcyj |zety urzędowej: ; 
bankowych; sposób tak samo bardzo przykry, boj My Franciszek Józef I z Bożej łaski 
trudny do szybkiego zrealizowania i dający tylko | cesarz austryacki itd. w zastosowaniu $ 7 ustawy 
zysk grającym na giełdzie. s ameri t reprezentacyi państwa rozporządzamy 

Trzeci i najlepszy jsposób jest zapłacenie ban- : ser 
kowi po! skożsoliddwanii tych A milionów e-| Wyboru w $ 6 ustawy zasadniczej dla królestwa 
misyą renty i to sposobem pożyczki lub też sprze- | Czeskiego oznaczonej, i w myśl dodatku do ordy- 
dawania renty syndykatowi bankierów. Bank ścią- | NACJI krajowej na wymienione tamże okręgi, mia- 
gnąwszy pieniądze od rządu, mógłby na nowo z|Sta i korporacye wypadającej liczby członków Izby 
z całą gorliwością przyjść w pomoc handlowi i| deputowanych w Radzie państwa, dokonać mają 
przemysłowi. te okręgi, miasta i korporacye bezpośrednio, i prze- 

Jestto wprawdzie nie mała rzecz zaciągnąć na|prowadzić natychmiast według przepisów ustawy 
nowo pożyczkę, ale następstwa wojny już raz ze-|7 > czerwca 1868. D. P. P. L. 82. sy, 
stawione, muszą być zlikwidowane i to jak naj-| „~an w Naszem głównem i stółecznem mieście 
prędzej, a co najwięcej znaczy, najrozsądniej. Bu-| Wiedniu 14go listopada tysiąc ośmset siedmdzie- 
dżet na rok 1872 na 2.800 milionów oszacowany, | S'4tego pierwszego, Naszego zaś panowania dwu- 
jest ciężarem tak okropnym, że tylko przy naj- | dziestego trzeciego roku. | 
większem naprężeniu stron (machiny produkcyjnej ydy Franciszek Józef w. r. 
w każdym względzie może być osiągnięty. A kre- Gr. zgethan w. r. Scholl W. r. 
dyt jest, że tak powiem, nerwem wszelkiej pro- rocholski w. r. Wehli W. T. 
dukcyi. Trzeba więc decyzyi prędkiej i rozsądnej | W wykonaniu tego postanowienia rozporządziło 
powtarzamy, by utrzymać stanowisko Francyi przy- | namiestaictwo w Pradze: 
najmniej na polu konkurencyi pokojowej w Euro-| 1. aby wybory deputowanych z gmin wiejskich 
pie. Jak głoszą na giełdzie, bankierzy, a na czele|odbyły się w całym kraju 14go grudnia; 
ich Rotszyld, mają być bardzo zagniewani, że Thiers] 2. wybory deputowanych z miast i miejscowości 
i Pouyer - Quertier dotychczas tyle pieniędzy z| przemysłowych, craz z Izb handlowych 16go gru- 
banku wydostali a przeto doprowadzili go do tego | dnia; Pa 
niebezpiecznego stanu. Jest przytem i trochę nie-| 3. wybcry deputowanych z wielkich posiadłości 
chęci, że przez to mało zarabiają na operacyach|18go grudnia, w miejscach oznaczonych w ustawie 
pieniężnych rządu. Spodziewać się należy, że de-|z 29go czerwca 1868 r., względnie w ordynacyi 
cyzya rychło naatąpi i zaradzi gruntownie temu | wyborczej sejmowej. 
przykremu stanowi rzeczy. Tak więc wybory bezpośrednie rozpisano po raz 

Głoszone po dziennikach zmiany konstytucyjne, |drugi w Czechach; patent powyższy jest prawie 
leżące w planie rządów Thiersa, są zupełnie bez- |taki sam, jak patent rozpisujący wybory bezpośre- 
zasadne. Nie będzie ani plebiscytu, jak sobie bo-| dnie za ministerstwa hr. Potockiego w październi- 
papartyści życzą, nie będzie zmiany ustawy wy-|ku r. 1870. Skutkiem wyborów bezpośrednich do- 
borczéj; dotykające téj ostatnićj kwestye byłoby |konanych w r. 1870 było, że weszli do Rady pań- 
może najniebezpiecznićj poruszyć; nie będzie na- |stwa deputowani z wielkiej posiadłości i z powia- 
wet ze strony rządu wniosku co do rocznego uzu-|tów niemieckich, przez co Rada państwa zyskała 
pełnienia zgromadzenia narodowego. Utrzymują |30 deputowanych z Czech. Pewną i teraz jest rze- 
wprawdzie, że rząd zażąda od zgromadzenia nzna- |czą, że deputowani z powiatów niemieckich wejdą 
nia stanowczego Rzeczypospolitćj; ale nie wierzymy |do Rady państwa, „wątpliwym jest tylko rezultat 

temu, bo zgromadzenie narodowe ma w przyszłćj |wyborów z wielkiej posiadłości, która ma wybrać 
sesyi tak ogromne zadania praktyczne, jak budżet, | 15 deputowanych. i 

podwyższenie dochodów i traktaty handlowe, że| — O przebiegu przesilenia ministeryalnego przed- 
dyskusye zasadnicze byłyby naprawdę niewczesne. | litawskiego potwierdza się telegrafowana nam wczo- 

L'Ordre, dziennik bonapartystowski, zamyśla wy-|raj wiadomość o nieprzyjęciu przez Cesarza pro- 
dać odezwę czyli raczéj podać publiczności pety-|gramu bar. Kellersperga. Podczas, kiedy onegdaj 
cyę do podpisów względem plebiscytu. Wątpimy, | dzienniki wiedeńskie z całą pewnością donosiły o 
czy znajdzie wielu chętoych, a cała intryga posła- | zatwierdzeniu przez Cesarza programu bar. Kellers- 
ży może na nowo do pokazania niemocy partyi | perga, donoszą dzisiaj wszystkie, iż misyą jego 
Napoleona. skończyła się, gdyż między nim a hr. Andrassym 

Rady departamentowe już ukończyły lub kończą |nie przyszło do zgody w sprawie galicyjskiej. Bar. 
swoje posiedzenia. Wszędzie niemal zajmowano się | Kellersperg opuścił już nawet Wiedeń, bo, jak do- 
sprawami praktycznemi i pożytecznemi. Szczegól- | noszą telegramy z Gradcu, przybył on tamże wczo- 
nie urządzenie szkół i nauka bezpłatna były głó-|raj po południa. Ministerstwo tymczasowe potrwa 

wnemi przedmiotami narad, przytem administracya | przeto dłużej niż się spodziewano. 
departamentowa scentralizowana do najwyższego| —— Podaliśmy wczoraj w depeszach telegraficznych 
stopnia w rękach prefektów podczas cesarstwa,|mowę br. Lonyaya w sejmie. Reskrypt królewski, 
wraca pomału do właściwych rąk, to jest do re-|o którym w telegramie tym mowa, brzmi: 
prezentantów departamentu wolno wybranych przez| My Franciszek Józef I z Bożej łaski ce- 
współobywateli. List Gambetty tak piękne wydał Barz AoeracH, król czeski, apostolski król Wę- 
gier itd. itd. 


owoce, iż jesteśmy przekonani, że przeciwnicy na- ac Jajh 
Naszym kochanym magnatom, świeckim i du- 


wet polityczni eksdyktatora czytając słowa rozsą- 
dne i prawdziwe patryotyczne, mimowoli uznali|chownym stanom krajowym, deputowanym Nasze- 
prawdę podanćj rady, i zastosowali się do niej |go wiernego Królestwa Węgierskiego i ipnych kra- 
Dzisiejszy Officiel przynosi niejakie nominacye pre-|jów przynależnych, którzy zgromadzeni są na sejm 
fektów mająee znaczenie. I tak Kćratry mianowa- | węgierski zwołany przez Nas na 20 kwietnia 1869 
ny prefektem w Marsylii; Charles Ferry komisarz |r. do Pesztu, Nasze królewskie pozdrowienie. 

rządowy w Korsyce, prefektem w Toulouse; a Ponieważ widzieliśmy się spowodowanymi w sku- 
Jousserandot, republikanin odcienia Gambetty, prze- |tek mianowania Naszego ukochanego i wiernego 
hr. Juliusza Andrassego z Csik Szent Kirali i 


niesiony i mianowany stale prefektem w Chalons ra widzi ASIE RGRZY €-Lailiwyczaj Dłabęgo dów we: 
i i iej -|K Hork trem N d i bądź co bądź otrzymać jakiś kąsek z bogato za- | Zajśc a ono 

a ia Ie, w kli apab laj Pie. AnA, AANE 2 ah > aAa e stawioneśo stołu węgierskiego, a Niemiec zapłaci | den „grozi Entry kę ej usiadł | kalekom i sierotom Crate) aj 138'50. Zapomogi dla 
mysłowcy umieją sobie jednać publicystykę. Na. |gierskiego prezesa ministrów, raianowaliśmy przeto | koszta przyjaźni madjarsko-polskićj.* „| 8p0800 u rę właści ak saai, fety a kształcenia się pzez y zir. 200, Zapomogi z art. 
czelnicy fabryki szampana: Maison des grandes ca- | Naszym węgierskim prezesem ‘ministrów Naszego) ~ Korespondent RE R zy att dent PA Gapówiakaiał protokolai grubijań- don "uwalidów ste aran, * Najem Lokal PARA, 
zes p x z £ : R$ 1 s 5 rez i : ` t rezen w au * a ) iał [ } > "41. a X £ 

ves zaprosili dziennikarzy dla obejrzenia wielkich kochanego i wiernego br. Melchiora Lonyaya z ge zi zk „ karakana p: yet nieni, = A Jukk pÓBNIEJ dini "SWO MEAE P EES MONTANO A anal Rec AL. 


k : : . : iNe s D. Ne 3 N z R j A ; 03 3 + 3 . 
= an rye mi i e Psa peche Fc ŁA drasiai iG earo dotych kanclerza w tych słowach: „Hr, Beust zawiadomił! przyznał profesorowi słuszność, koledzy ujęli się za Wydatki administracyjne, portorya i kancelarya 


Wiedeń 17 listopada. Urzędowa Wiener Ztg 
ogłasza pismo odręczne cesarskie, uwalniające hr. 
Lonyaya z posady wspólnego ministra skarbu. Pi- 
smo to brzmi: 


Kochany hr. Lonyay! 


W skutek zamianowania Pana równocześnie Mo- 
im prezesem ministrów węgierskich uwalniam Pa- 
na łaskawie z dotyczas przez Pana zajmowanej 
posady wspólnego ministra skarbu. 

Wiedeń 14 listopada 1871 r. 
Franciszek Józef w. r. 
Bar. Kuhn w, r. 

— Wanderer dowiaduje się, że hr. Lonyay otrzy- 
mał od Cesarza pismo własnoręczne, w którem mu 
tenże poleca, aby przydzielił kierownictwo wspól- 
nego ministerstwa jednemu z szefów sekcyjnych te- 
goż ministerstwa. Wspomniany szef sekcyjny dla 


` bogaci wyjeżdżają na wieś, zastawiają swoje koszto- 


NB" 


` Feliksa Schobera. 


lowej wdowy i Śgo Stanisława Kostki; w poniedziałek 


PEPE IRT. POWY WY E 


OZAS z Niedzieli 19 Listopada 1871. 3 


stała na komisyi delegatów różnych frakcyj. Mi-| powiedzieć to hr. Andrassy. Korona robi ministrów 
nister (bawarski) Lutz ożwiadczył, że się na nią|ale jemu nie może być obojętnym program przy- 
zgadza, i że rząd cesarski wniesie ją w parla- |szłego gabinetu. Nie do osób więc, ale do rzeczy 
mencie. Interpelacya Krygera: czy kwestya pół-|musi się mięszać minister spraw zagranicznych, 
nocnego Szlezwiku znajdzie rychłe rozwiązanie |jeżeli harmonia ma panować. Przyznała to cneg- 
w sposób godny narodu niemieckiego? — cofnię- |daj N. fr. Presse, a dziś zarzuca hr. Andrassemu, 
tą została z braku dostatecznego poparcia. że obalił bar. Kellersperga, a nazywa go szyder- 
Paryż 16 listop. Na dzisiejszem posiedzeniu |czo „ministrem niemięszania się“ (Nichteinmi- 
komisyi nieustającej rozbierano pismo Thiersa do |schungminister). Ale zupełnie jak Kalypso, nie 
Juliusza Janina w kwestyi fioansowej. Wczoraj by- j może się N. fr. Presse pocieszyć po odjeździe bar. 
ło około 2350 milionów w biletach bankowych w | Kellersperga, z tą tylko różnicą, że w grocie tam- 
obiegu; mimo tego jest bezpieczeństwo, gdyż le |tej zamilkły śpiewy, a z jaskini N. fr. Presse 
galna cy fra maximum przekroczoną nie będzie, ą wcale |zionie na wszystkie strony złość i nienawiść. 
nie idzie o podwojenie kapitała bankowego. Mini- I co najlepsze, że nam Polakom w i 
ster spraw wewnętrznych podał szczegóły o roz-| nawiść do Niemców! Jakież tego dowody? Oto Po. 
brojeniu grardyi 4» i 6 Pozostaje tylko kilka | jacy żądają praw swoich słanaiośći od Nierńców-— 
E TĄ 16 stóp. Mut de Paris mówi: Bi- za nios :ehe uwzględnić ich potrzeb;: alo: wy- 
u baaka Haonnkcgo jet aadawalniajaoy. ok | mGa aby, Polacy, z mini PTY pm 
banknotów w obiegu powiększyła się o 34 milio- | eq nie chcą — czyż to nie Emr e A do 
nów, a skarb A 05 milon.; zapas kasowy mało | Niemców? Zresztą zdaje nam się, że całe owe zja- 
się zmienił, we dni tece zmniejszyły się. W cią- | dliwe i oszczercze pociski na Polaków, cała ta zręczna 
go er aT ER nia bank miał sprzedać „około|ą powiedzieć możnaszatańska scenerya przeciw Po- 
milion y. lakom, zwrócona j i 
_ Paryż 16 listop. Journal des Débats utrzymu- | przedstawić jako p Eri ra p 
je, że pierwszy okólnik hr. Andrassego stwier- | cejn o czem się hr. Andrassemu nie Śni. Wi 
dzi rzeczywiście pokojowy a zarazem przyjacielski | tem "Rosya aż nadto dobrze, ale N. fr Pr ki 
charakter polityki nowego gabinetu austryackiego | starcza jéj cotchu pozorów, gdyby” ich swa à 
wobec wszystkich mocarstw. Korespondent wersalski | kiem potrzebowała. Nie mo SID a he Ża- 
Journal des Débats mówi, iż zgromadzenie narodowe | drassemu w Berlinie, chce karka A iakć ~ Pe- 
wykonało już dzieło ukonstytuowania, uchwaliws2y | tersburgu, bo jak powiedziała wczoraj żę boi się 
ustawę departamentową, przygotowawszy reformy Rosyi, mając ucieczkę w Niemczech. To dia 
w sądownictwie i wychowaniu publicznem oraz re- | konstytucyjny patryotyzm, który się chwali, że mu 
Li ode - dacia d wreszcie określiwszy stosn-| zarzucić nie można „ani Debreczynu ani powsta- 
A A 3 n U 
poni W nag gł 8 A 10 - |nia polskiego, ani pielgrzymki do Moskwy, ani le- 
Eostad J p Jest po-| cionu Klapki, ani memoryału do Napoleona, ani 
czytywać pytanie, czy piastun wszechwładztwa na- | deklaracyi, ani artykułów fundamentalnych“ — 
i «Nuk a drog O ną, Ka Ari prawda, ale zarzucić mu można lepićj i to 
, ns ° Po : 
mówi korespondent, nie jest 4 swojej treści dE” Daai Pras T IA nad rozbiciem Austryi na 


et pija a republika nie jest w istocie wol-| W tym to celu przybrania hr. Andrassego w 
nością. x 
t 3 > 5 polską barwę przed Europą, składa N. fr. Presse 
ak ron i: gia AB 00 4e całą przyczynę odrzucenia programu ti Kellers- 
ania Bode Lide pri aI e |perga na ugodę z Galicyą, chociaż wiadomo, że 
Orn enin rządu do Painii dua a || były jeszcze powody, dla których kierunek, 
i : 4 i jakim iść zamierzał, nie uznano za odpowiedni. 
wini RA zę Nowo gzekwg poseł | W tym duchu pisała N. fr. Presee, że hr. Andrassy 
przy rządzie włoskim Goulard, otrzymał rozkaz | sawet z ministerstwem Gołuchowskiego lub innem 
hę sede PRE: et: e Akin w Rzymie. |pię nie poradzi. Miało to znaczyć, ze Niemca mi- 
m zd nit 6 rzyma (2) posadę posła w LOn- | njstra nie znajdzie do „polityki polskiej“. Była to 
ynie. Rada ministrów postanowiła na,wniosek Thier- | jak pisze stara Presse, eine Malice, ale złość M 
sa nie anija emea L wojennego, a natomiast |rgchowana wyraźnie na szkodę Austryi, a na ta 
Z a o E a doi, ka m rzyść Rosyi, „której, N. fr. Presse przyznaje się 
fiatobuówięcił dA wer ka e msgnr | dobrodusznie, nie jest przyjaciołką, ale z którą 
zek C sh d si” ana za Z0ZW0 Aai Papieża | Spokojne i dobre stosunki przekłada nad przymie- 
ana ariusa, będący własnością domu kró- rze z partyą Smolki.“ Owa malice nikogo w Austryi 
Bayım 16 listop. wieczór, Król podpisał dekret | ję N. yr Brese, aby przenieść walkę z wpływem 
e EAN Ea arogin anane], Ski węgierskim, na polskie pole, bo na polu austrya- 
£ j ompanij I1niowyc. d . . . . . 
kompanij strzeleckich (bersaglieri) i 10 kompanij ckiem czuje się słabą, porzuciwasy je już oddawna. 
saperskich. Dekretem z d. 15 paźdz. zatwierdzoną Napróżno czekaliśmy dzisiaj poprawki druku od 
została nowa organizacya artyleryi polowej, która Tagblatt, ale w rzeczy samej, może jej sobie o0- 
składać się ma z 90 bateryj po 8 dział. Przed- szczędzić, skoro się pokazało, że p. Favre ją po- 
stawienie ministra wojny poprzedzające ten dekret | pełnił, opuściwszy w depeszy hr. Harcourta jeden 
wskazuje potrzebę dalszego pomnożenia artyleryi | Cały ustęp: pokazuje się więc, Że czy umyśloie 
czy nieumyślnie depesza była fałszywie podaną, 


polowej z powodu utworzenia z nowym rokiem mi- 
licyi prowineyonalnej. a przeto Thiers nie będzie potrzebował fałszować 
Rzym 17 listop. Rząd włoski zawiadomiony | depeszy, jak w niego wmawiał Tagblatt. 
był o mianowania Goularda posłem francuskim Parlament niemiecki obradował we czwartek nad 
z tym dodatkiem, iż Gonlard żywi sympatyę gorą- | budżetem. Ministeryum przemawiało za podwyż- 
cą dla Włoch i dzieli szczere życzenia swojego |szeniem płacy poetoe zagranicznych, szczególniej 
rządu pod względem utrzymania związków przyja- |zaś, aby mogli godnie reprezentować cesarstwo w 
źni z Włochami. krajach mniej cywilizowanych; wystawność, jak 
Rzym 16 listop. Królewicz Humbert przybył |twierdził ks. Bismark, jest konieczną dla posłów. 
tu z żoną i przyjmowany był sympatycznie w | Wprawdzie nie stawiał kanclerz za przykład Chin 
dworcu kolei. © 5 albo Abisynii, ale powiedział, że dziś każdy chce 
Bern 16 listop. Rada narodowa zabroniła w |zjeść dobry obiad, a dyplomaci nie jedzą najlepiej. 
art. 31 konstytucyi zakładania banków gier. Ist-|Nie można nie dać obiadu i powiedzieć, że ma- 
niejące teraz nie mogą być „potwierdzone po upły: |my za sobą liczne wojsko. Nie robił on różnicy 
wie kontraktu; konsensa, jeźli były w tym roku | między posłami różnych tytułów i kategoryj. W o- 
wydane, znoszą Się, A Związek ma prawo wdawa-|góle mowa jego była jak zwykle pełna dowcipu, 
nia się w pozwolenia na loterye. Art. 32 daje|a poniekąd cynizmu politycznego, a tem imponuje 
izbie. Z powodu zaś wzmianki o osobnem poselstwie 


Związkowi prawo wydawania : ogólnych na całą 
Szwajcaryę przepisów pod względem prowadzenia |w Rzymie, które stoi na budżecie i względem któ- 
rego dep. Lówe wyraził zadziwienie, skoro Papież 


rzemiosł i pod względem policyi przemysłowej, nie 

wyjmując dozoru stosunków robotników i używa- | przestał być władzcą świeckim, rzekł Bismark: 

nia dzieci po fabrykach. Czynności ajentur wychodź - | Nie rozbieramy tu kwestyi politycznej, ani co i jak 

twa i prywatnych przedsiębiorstw asekuracyjnych |ma być w przyszłości, lecz kwestyę budżetową. 

podlegają prawodawstwu związkowemu i nadzorowi | Przypuścić należy, że poseł przy dworze włoskim 
uda się za królem Włoskim do Rzymu, gdyż po- 


Związku. , 
na 120 filiżanek 10 złr., 288 filiżanek 20 złr., 676 filiża- Madryt 16 listop. Wielu senatorów i depu-|seł nie jest uwierzytelniony przy rządzie, lecz przy 
monarsze. Trzymanie posła w Teheranie uznaje 


nek 36 złr. Miejsca sprzedaży: Barry du Barry et Comp. towanych, wszyscy ministrowie, Sagasta i deputa- 
w Wiedniu, Walifischgasse Nr. 8; w Krakowie Jakób |cya stronnictwa Zorilli winszowali królowi rocznicy 
Goldwasser , pag ulicy Grodzkie, poa L. > — dnia, w którym królowi ofiarowano troi Wieść 
Józef Trauczyński, aptekarz pod „Gwiazdą ; we Lwo- krąży, że karliści gł csować będą praeci weoi 


wie Rotlender, Z. Rucker; w Bochni Bulsiewicz; również we| `. : ; 
wszystkich miastach u znanych aptekarzów i kupców. Z Wie- niezaufania dla gabinetu 1 tym sposobem dopomo- 
gą rządowi do zwycięstwa. 


dnia uskutecznia się przesyłka w różne strony za zaliczką 
lub przekazem pocztowym. pi wsad bowie 


TREŚĆ OBWIESZCZEN URZĘDOWYCH 
w Gazecie Lwowskiój z d. 17 listopada. 


Posady: Dyrektora szpitali (krakowskich (1600 zł.), po- 
dania do 15 grudnia. 

Zawezwania: Sąd pow. del. miejski we Lwowie Miko- 
łaja Nowaka, aby się w przeciągu roku zgłosił do spadku 
po Ś. p. Michale Nowaku.— Sąd pow. w Skałacie niewiado- 
mych spadkobierców Ś. p. Maryi Blidówny, aby się zgłosili 
do spadku po niej w przeciągu roku. — Sąd obw. w Stani- 
sławowie posiadacza książeczki cf pig wę Stanisła- 
wowskiej wystawionej na imię Mikołaja Bernharda do L. 
439.— Sąd kraj. lwowski posiadacza obl. indemn. okręgu 
admin. lwow. N. 8423 lit, A. na 200 zł. m. k. — Sąd pow. 
w Mielnicy wierzycieli masy Mendla Birkenfelda, aby „się 
stawili na rozprawę d. 22 listopada. 


zajmuje się tym przedmiotem wielkiej wagi, od 
którego zawisł stan kredytu Francji, a w następ- 
stwie możność wypłacania kontrybucji wojennej. 
Przeniesienie zgromadzenia narodowego do Pa- 
ryża i rządu wersalskiego, jest tylko kwestyą cza- 
SU; ale niemoże być o niem mowy przed zebra- 
niem się ponownem Izby. Co do pogłosek o ple- 
biscycie, wychodzą one z dwóch obozów przeci- 
wnych: napoleońskiego i socyalistycznego, zkąd ró- 
wnocześnie wypadają gromy przeciw Thiersowi i 
republice dzisiejszej. Natomiast Orleaniści cicho 


złr. 37°45. Do funduszu żelaznego ałr. 100. Gotówka 
w kasie d. 31 października złr. 154 ©. 91. Razem 
Mr. 1725 6. 1, 


Waleryan Podlewski prezes. 
Zygmunt Medveczky człon. Kom. zarz, 

— Donoszą nam, że „w Ociążu w Księstwie Po- 
znańskiem, umarł temi dniami w 30 roku życia An- 
toni Morawski. Ciężki to cios dla sędziwego au- 
tora „Dziejów narodu polskiego“, a ministra z r. 
1831, zamieszkałego w Paryżu, Teodora Morawskiego. 
Był to bowiem jedyny bratanek jego, jedyny pozosta- 
ły syn po'Ś. p. Teofilu Morawskim, członku rządu 
narodowego z r. 1881 —i na nim wygasła linia sie- 
radzka rodziny Morawskich. 

— Cesarz Wilhelm podwyższył wsparcie dla teatru 
niemieckiego w Poznaniu o 3.000 talarów, aby tem 
lepiej teatr niemiecki mógł wytrzymać współzawodni- 
ctwo polskiego, który nie z kasy państwa lecz z do- 
browolnych składek obywatelskich powstał. Łatwo to 
2 5 miliardów dać 3.000 talarów. Podwyższenie tej 
zapomogi przekonywa, jak dalece rząd niemiecki uwa- 
ła teatr za Środek propagandy narodowej. | 

— Nr 320 dziennika prażskiego Politik został dziś 
skonfiskowany. 

— Nord zarzuca dziennikowi Le Français, że mu 
wziął korespondencyę z Wiednia, do której on (Nord) 
„ma prawo ojcostwa“. Czy nie zabawna. reklamacya 
dziennika brukselskiego do listu z Wiednia, przyzna- 
niem się do praw „rodzicielskich“ ? Prawda, że naj- 
silniejsza to kategorya własności. 

— W tych dniach umarł w Paryżu Mikołaj Turge- 
niew, jeden ze spiskowych podczas wstąpienia na 
tron Mikołaja. W r. 1814 był już radcą stanu, przy- 
dzielony do armii, która weszla do Paryża. W chwili 
Śmierci Aleksandra I, Turgeniew znajdował się w An- 
glii, i to gə ocaliło od losu Pestla, Bestużewa i in- 
nych spiskowych. Skazany zaocznie na Śmierć i na kon- 
fiskatę majątku, nie stracił tego ostatniego, gdyż przy- 
jaciele dopomogli do aktu, na mocy którego młodszy 
brat jego udowodnił, iż nabył spadek po starszym 
bracie drogą sprzedaży. Za wstąpieniem na tron Ale- 
ksandra II, Turgeniew otrzymał amnestyę i zwiedził 
Rosyę, ałe wrócił niebawem do Paryża, gdzie stale 
zamieszkiwał, więcej francuzem niż moskalem będąc. 
Przetrwał on w Paryżu ostatnie oblężenie i do osta- 
tnich dni życia był krzepkim, a w wilię śmierci wi- 
dziano go na przechadzce. Umarł licząc lat 84. i 

— Znajdujemy w dziennikach zagranicznych opis 
ogromnej kradzieży, jakiej miano się dopuścić temi 
dniami w Palermo. Przypominamy sobie jednak, że już 
przed kilkoma laty ten sam czy też podobny wypadek 
był opisany. Nie wiemy przeto, czy to opowieść od- 
grzewana, czy też Świeża. Oto przed trzema miesiąca- 
mi najął ktoś w Palermo mały dom przytykający do 
ogrodu banku zastawniczego. Z tego domu przekopano 
się pod ziemią do banku w odległości 600 kroków 
i wykradziono różnych kosztowności około za 2 mi- 
liony. W Sycylii panuje zwyczaj dla zabezpieczenia się 
od rabunku i kradzieży, że podczas lata, gdy ludzie 


ce, jak to leży w tradycyi ich domu — płynąć 
z prądem. 

Car zwołał sejm finlandzki na 1go lutego 1872 
roku. Sejm ten wszakże jest tylko pozorem kon- 
stytucyi, zwoływany co trzy lata, musi się zga- 
dzać na wszystko, czego rząd chce, i inaczej być 
nie może w kraju podwładnym absolutnym rzą- 
dom. Dziennikom niewolno pisać o przyszłych za- 
jęciach sejmu, a dwa dzienniki Helsingfors Dag- 
bladet i Vikingen, które się ośmieliły zamieścić 
artykuły o sejmie, zostały skonfiskowane. 


Przyjechali do Krakowa od 18go do 19go listopada. 

HOTEL SASKI: August Friih jenerał intend, szef 
sek. w minist. wojny z Wiednia, Władysław Haller 
z żoną właściciel dóbr z Polanki, Emma Ramu guwer- 
nantka ze Lwowa, Oswald Bartmański z zoną ze Lwowa, 
Bella Almasy porucznik od ułanów ze Lwowa, Feliks 
hr. Czacki z żoną z Wołynia. 

HOTEL POLLERA: Frenkel kupiec z Galicyi, Wi- 
ktor Zarzycki, Edmund Zuchowski właściciel dóbr, Gu- 
staw Dąmbski właś. dóbr, H. Grund lekarz sztabowy, 
S. Frey, L. Trzetrzewiński, Franciszek Statorius, Leo- 
pold Szumski wł. dóbr, Knesek właśc. dóbr z Galicji, 
J. Getman, K. Ruprecht kupiec, A. Dank z Pragi, Jó- 
zef Wawra kupiec z Warszawy, Henryk Reichman z 
z Warszawy, M. Bruk kupiec z Prus, Leopold Walew- 
ski, S. Blok kupiec, J. Dirschen kupiec, Budzyński, 
Golski i Samuel Sachs kupiec z Ołomuńca, J. Burghard 
kupiec z Wiednia, L. Pachhofer kupiec z Wiednia, 
J. Schuster kupiec z Wiednia. 


Ostatnie depesze telegraficzne „Ozasu.“ 


Peszt 18 listop. Na posiedzeniu izby deputo- 
wanych w odpowiedzi na interpelacyę Iraniego 
oświadcza minister Pejaczewicz: Odroczenie 
sejmu kroackiego nastąpiło za zgodą ministra Kro- 
acyi i bana; odroczenie to jest z resztą niezaprze- 
czalnem prawem Korony. Obrady nad sprawami 
wspólnemi nie będą przez to bynajmniej zatrzyma- 
ne, gdyż mandat deputowanych kroackich do sej- 
mu węgierskiego trwa nieprzerwanie, dopóki sejm 
kroacki nowych reprezentantów nie wyśle. Mowca 
zastrzega się z resztą przeciw wciąganiu spraw 
czysto kroackich w kompetencyę parlamentu wę-. 
gierskiego. Iranyi nie jest zadowolony z odpowie- 
dzi, którą Izba przyjmuje do wiadomości. 


(Nadesłtame). 


Panu Franciszkowi Janowi Kwizdzie 
w Korneuburgu. 


Za pośrednictwem c. k. rotmistrza Prospera Zimmer- 
manna, zapoznałem się z Pańskim c. k, uprzyw ile- 
jowanym płynem przywrotczym dla koni, i 
wypełniam niniejszym przyjemny obowiązek, aby Pań- 
skiemu wybornemu wynalazkowi wyrazić pu- 
bliczne najzupełniejsze uznanie. 

Ces. rosyjski oddział stadniny w Kamieńcu, w gu- 
bernii Podolskiej. 

D. 10 sierpnia 1871. Teobald Alava. 


Panu Franciszkowi Janowi Kwizdzie 
w Korneuburgu. 


Oddając najzupełniejszągsprawiedliwość dobrze za- 
służonej sławie Pańskiego c. k. uprzyw. płynu 
przywrotczego i maści na kopyta, donoszę 
Panu, ze używałem obydwu tykh środków lecznicze u moich 
koni do rozmaitych usług używanych, a to zawsze z na j- 
lepszym skutkiem, mogę więc obydwa te środ- 
ki każdemu właścicielowi stada jak najsumienniej za- 
lecić, 

Dobra Ludwikówka, Podolska gubernia. 
D. 12 sierpnia 1871. Jan Wagkiewicz 


Książę d'Alençon, kapitan artyleryi w wojsku 
hiszpańskiem otrzymał upoważnienie wstąpienia 
w tym samym stopniu bez płacy do wojska fran- 
cuskiego z zastrzeżeniem orzeczenia zgromadzenia 
narodowego. (Ks. Ferdynand d'Alençon, syn księ- 
cia Nemours, ożeniony z ks. Zofią bawarską, sio- 
strą Cesarzowej Austryackiej). Dzienniki Z” Aventr 
liberal i Pays zostały zawieszone z powodu 
artykułów o zajściu w Ajaccio, w których targnę- 
ły się na honor rządu i armii. Journal. officiel 
zaprzecza, aby kiedykolwiek była mowa o dymisyi 
ministra wojny. Prefekt departamentu Loiret Re- 
naud, mianowany prefektem policji. 


Haga 17 listop. Izba niższa postanowiła 39 
głosami przeciw 33, pomimo oporu ministra spraw 
zagranicznych, zwinąć posadę posła holenderskiego 
w Rzymie. 

Rzym 17 listop. Dziennik Fanfula donosi: 
Hr. Andrassy zapewnił posła włoskiego o naj- 
przyjaźniejszych usposobieniach swojego rządu dla 
Włoch i o zamiarze utrzymania nadal stosunków 
przyjacielskich z Włochami. 


wności w banku zastawniczym za małą kwotę pienię- 
żną, jako w miejscu bezpiecznem. Otóż złodzieje obmy- 
śleli plan zuchwały dostania się do banku podziem- 
nym przekopem założonym z całą znajomością rzeczy. 
Śladu złodziei nie wykryto. 

— Do Ungar. Lloyda donoszą z Belgradu 18g0 0 
przypadku, jakiemu uległ młody książę Milan, a który 
służy za dowód, iż rejent i guwerner księcia Blazne- 
wacz nie towarzyszy mu wszędzie, z drugiej zaś strony, 
że pałac książęcy nie posiada pewnych lokali opatrzo 
mych sprzętami z nazwą angielską. Przypadek ten 
trudno daje się opisać. Skończył om się wprawdzie 
spiesznym ratunkiem, kąpielą pachnącą i zmianą odzie- 
ży, ale dzienniki serbskie, które 0 każdym kroku mło- 
dego księcia ogłaszają biuletyny, zamilczają o tym je- 
dnym jego chybionym kroku, który stał się przyczyną 
katastrofy. i 

Teatr. W niedzielę dnia 19 listopada, po raz pier- 
wszy: Grzeszki babuni, wodewil w lym akcie przez 
p. M. Honore, z francuskiego tłumaczony; po Taz drugi: 
Aktorka, komedya w 1 akcie Fourniera, dla teatru 
krakowskiego tłómaczona i Piękna Galatea komiczna 
operetka w 1 akcie, z muzyką J, Offenbacha, przekład 


Nadesłane. 


Wszystkim chorym przywraca siłę i zdrowie bez le- 
karstw i kosztów Revalesciere du Barry z Londynu. 


Delikatny środek lekarski Revalesciere du Barry usu- 
wa wszystkie choroby, na które nie pomagają lekarstwa, 
a mianowicie: cierpienia żołądkowe, nerwowe, piersiowe, 
płucowe, wątroby, gruczołów, błon śluzowych, pęcherza, 
nerek, tuberkuły, suchoty, astmę, kaszel, niestrawność, Za- 
tkanie, rozwolnienie, bezsenność, słabość, hemoroidy, wod 
puchlinę, febrę, zawrót głowy, szum w uszach, nudności 1 
wymioty nawet w ciąży, diabetes, melancholię, chudnięcie, 
reumatyzm, podagrę i bladączkę. 

Wyciąg z 72,000 świadectw o wyleczonych chorobach. 


Świadectwo Nr 68,471. | | 
Prunetto (pod Mondovi) d. 26 pażdziernika 1869. 

„Wielmożny Panie! Mogg Pans zapewnić, że od czasu, 
kiedy używam cudownej Kevalesciery du Barry, t. j. od 2 
lat, nie czuję już dolegliwości wieku, ani ciężaru 84 lat. 
Nogi moje wyprostowały się znowu, wzrok mój jest tak 
dobry, że nie potrzebuję okularów; żołądek mój nabrał 
siły, jak gdybym miał dopiero 30 lat. słowem, czuję się 
odmłodnionym; miewam kazania, spowiadam, odwiedzam 
chorych, odbywam dość dalekie wycieczki pieszo , czu- 
ję znowu świeży umysł i dobrą pamięć. Proszę Pana o- 
głosić to moje pismo, gdzie i kiedy zechcesz. 

Z uszanowaniem, Piotr Castelli, bakałarz św. teologii, 

proboszcz z Prunetto, powiat Mondovi. 


Pożywniejsza niż mięso, Revalesciere jest o 50 razy tań- 
sza niż lekarstwo. W puszkach zawierających '/, funta 1 złr. 
50 C, 1 f. 2 złr. 50 C, 2 funty 4 złr. 50 e. 5 f. 10 złr., 
12 f. 20 złr., 24 f. 36. Revalesciere Chocolatće w tabliczkach 
i proszkąch na 12 filiżanek 1 złr. 50 cent. na 24 filiżanek 
2 złr. 50 cent., na 48 filiżanek 4 złr. 50 cent., w proszkach 


Kursa. Wiedeń 18 listopada. god. 3 min. 5 
50% zjedn. dług państwa banku 57.90. — Zjeda. 
dług państwa w srebrze 67:45. — Losy z r. 1860 
99'75. — Akcye banku 811-— Akcye kredytowe 
305:50. — Londyn 116:85. — Srebro 116,90, — 
Dukat 5:59. — Lombardy 20070. — Losy z roku 
1864 138:50. — Akcye franco-austr. 122:80. — 
Napoleony 9:33. — Akcye kol. gal. Karola Ludwika 
258'25. — Akcye kol. Lwow.-Czerniow.170— — 
Akce. kol. północ. - wschod. 163*75,— Akcye banku 
związków. (Vereinsbank) 103:25. — Akcye banku 
jeneral. ——. — Renta w srebrze 67:60. — Oblig. 
indemniz. gal. 75:75. — Akcye banku wiedeń. dla 
obrotu ogoln. 182'50. Akcye anglo. -banku 265.20 
Akcye kol. rządow. 394—, — Akcye kol. siedm. 
177:50 — Akcye kol. Rudolfa 16375. — Ake. kol. 
Pardubic. 180'—. — Akcye kol. północ. 212*75— 
Tramway 227—,— Akcye banku budowy 97:60— 
Akcye kol. wschod. 121:50.— Akcye kolei Alföld 
185:50— Akcye banku anglo - węgiersk. 96:50. — 
Usposobienie giełdy: stałe. 


— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół sztuk 
pięknych w biskupim pałacu przy ulicy Franciszkańskiój, 
otwarta codziennie od godziny 1lej do 4ej prócz ponie- 
działku. Wstęp w niedzielę 10 c., w dni powszednie 
20 cent. 

— Dnia 17 listopada pochmurno; termometr od 0%6 
doszedł do 39.2 R. Barometr idzie w górę; o godzi- 
mie 6ej rano dnia 18 listopada stan jego był 827.78, 
termometru — 09.6 R. Wiatr zachodni. 

— W niedzielę dnia 19 listopada, Śej Elżbiety kró- 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY 
Antoni Kłobukowski. 


rząd za niepotrzebne. Wszystkie pozycye budżetu 
spraw zagranicznych zostały uchwalone. 

Gaz. krzyżowa zapowiada niezawodne zniesienie 
opłaty stęplowej od dzienników i kalendarzy w 
Prusiech, a zaprzecza, aby już na najbliższy sejm 
wniesioną została ustawa o reformie wychowania 
publicznego. Zdaje nam się, że kwestya tej refor- 
my została odroczoną, aż do czasu uregulowania 
kwestyi kościelnej. Rząd pruski bowiem zamierza 
nadać wychowaniu kierunek bardziej jednostajny, 
a do tego potrzeba uchylić w prowincyach katoli- 
ckich wpływ duchowny. 

Paryski nasz korespondent zwraca uwagę prze- 
dewszystkiem na kwestyę pieniężną we Francji, 
na stosunek banku francuskiego do skarbu. Rząd 


Od Administracyi „Czasu“. 


dnia 20 listopada, Sgo Feliksa Walezego wyznawcy. 


, Nakładem drukarni Czasu wyszedł Kalendarz 
scienny na rok 1872, ozdobnie drukowany 
zawierający: święta rzymskie, żydowskie, odmiany światła 
porządek jazdy i ceny na kolejach Żelaznych, ceny te- 
legramów, tabelkę stęplową, wartość kuponów papierów 
publicznych skarbowy ch. 

Sprzedaje się po 25 centów w Admini i 
Czasu, tudzież we wszystkich zyk rzy AE 


KETAS az N TE S R 


O 
Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Andrychów 14 listop. Pszenica 6:20, żyto 4'90, 
jęczmień 3:40, owies 1°80, ziemniaki 1:80, siano 1:40, 
konicz 150, słoma 1:10, drzewo twarde 8:50, miękie 
6'50, masło 1°50, funt mięsa —*20 c. 

Gorlice 14 listop. Pszenica od 6'10 do 6:50, 
żyto od 420 do 460, jęczmień od 3:— do 8'20, 0- 
wies 1-80 do 2*—, funt mięsa 14 cent. 


Do listu naszego z Wiednia, na który zwracamy 
uwagę, mało bardzo szczegółów tyczących się chwi- 
lowego położenia dodać możemy. Dzienniki wie- 
deńskie powtarzają słowo ¡przypisywane hr. An- 
drassemu, a zapewne przezeń nie powiedziane, 
skoro go nasz korespondent wiedeński nie przyta- 
cza, a tem być ma: „Nie myślę wcale być fabry- 
kantem ministrów (Ministermacher).* Mógł atoli 


"rzegląd Polityczny. 


Depesze Telegraficzne. 


Berlin 17 listop. Nowella do kodeksu karne- 
go przeciw politycznym kazaniom uchwaloną zo- 


Og 0 
Wiedeń 14go listopada. (Targ wołowy). 
Przypędzono na dzisiejszy targ 1581 galicyjskich, 1206 
węgierskich i 563 z niemieckich prowincyj wołów; ra. 
zem 3350 sztuk. 


Pociągi osobowe 
—|na kolejach żelaznych. 


5%, węg. pożycz. kol. 
(po 500 krk. 


= RAA Kaś odn. c. El. |248 40|248 —. 
Ztych zakupili rzeźnicy wiedeńscy 2082, z prowincji c |. „3 PMIFRMOP) „ zach a o e 
1061, zań niesprzedanych mać r” wysłano Wrokolicę: PÓRRCE 5% Banku nar. los. . y południowej . je 20 19 - > ZE 


Sztuka ważyła od 400 do 700 f. Płacono za sztukę | Sreb. now. obr. 100zł. 4, galicyjskie . . . „ wielicki we Wtorek, 


od 129 do 255, a za cetnar od 30 do 35 złr. | ml red eny. . Piątek i Niedzielę 
Spirystus. Przy braku popytu, nie zrobicno w upły” | Ruble Że. pAs 4 7 wiedeński ł 


„| 97 —| 86 60 Dukat holenderski . 
Kol.Gal.K.L.300 fl.w.a. „, cesarski . . . 
178 560/173 (w srebrze 5%, za100)|105 50/105 —|Półimperyał rosyjski 
2b2 50|251 5|Kol. Gal. K. L. Emis.II.|101 10/100 80|Rubel srebr. rosyjski 
papier. „ 
79 60| 79 80|Talar pruski. . 


nionym tygodniu żadnych układów. Płacono na grudzień 


5 > ; 
i maj po 61 centów za stopień. „ zakł, kred. austr.|104 


5, zakł, kred. austr. 
pal w 33 lat. 
5%, Domin. pań. 120 A.|131 


Pożyczki loter;'ine. 


„ na Oświęć. wrocławski 
„ doWrocław. mysłowice. 


w Wieliczce: krakowski 
w Tarnowie: krakowski 


Talary prus, za 100 tal. 
Baukn. prus. za 150 złr. 
Srebro nowe austr, . 
Dukat ważny. . « - 

eon d'or. 


5 
Y » m. jj hat Aitant Cong 763 


Peszt 14go listopada. Pszenica od preszłego tygo- 
dnia o 5 cent. tańsza chęć kupna słaba, dowóz nie 
wielki. 


Płacono pszenicę za 81 funt. 6:40 do 6'45, za 87 f. RER. EA non » 
= 7:15 do 7:20. Żyto po cenie stałej 3:85, do 3'90. Jęcz- Obi. indemniz. z kup. poł : ot sh 
| mień utrzymuje się od 2-70 do 8-08. Owsa od 1:97 »-Qomorente . . 

do 2.02 za 50 f, szmalec 84*/, złr. za cetnar. i ; » że paz s 

Wrocław 14 listopada. Płacono szenicę za 88 | Listy e wa. sł: księcia Salm 


funtów 102 srgr., żyto 84 funt. 78 srgr., owies 50 f.| Losy prem. węg. . 


n 
P 
Ń n n 
33 srgr., rzepak 150 funt. brutto 862'/ę srgr., olej 14*/; n ES. 55 ź ) 
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siedzą i wspierają Thiersa, a raczej służą republi- ` 


Paryż 18 listopada. Journal officiel pisze: 


4 
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Aiko 47 


4 ; 


Paryż, 180 Ulica Rivoli jw s PE ai 
„pod Nadzieją." | Pożyczka premiowa miasta Wenecyi z roku 1869. | 

A. Jung z Warszawy, przedaje po! Losy obligacyjne po 30 franków. | 

cenach umiarkowanych: zegarki genew- e 

by galanteryjne złote || Lirów 100.000, 


kanału urynowego i 


CZAS + Niedzieli 19 Listopada 1871 
słabości zaraźliwe, le- 


SŁABOŚCI PECHERZAKOSZA 


przez; użycie S$ ROPU pana BLAYN, (1453-4-16) 


jedynego, jaki w tychże slabościach przez najlepszych lekarzy bywa przepisywany. 
Skład główny u pana Blayn aptekarza w Paryżu, ulica du Marché St. Honoré, 7, 
w Krakowie w aptece p. Trauczyńskiego; we Lwowie w aptece p. Mikolascha. 


Opuściło prasę dzieło: 


TADEUSZ KOŚCIUSZKO 
ROZBIÓR POLSKI 


przez 
Franciszka Rychlickiego. 


wygrane: 
skie i wszelkie wyroby galanteryjne złote 80.000, <0.000, 60.000, 50.000, 


i srebrne, z fabryk paryskich. (1130-11-15) | 


Octavo 321, arkuszy. Cena 3 złr. 


Do nabycia w Administracyi „Czasu“ i we 
wszystkich Msięgarniach. 
Główny skład w Księgarni D. E. 
Friedleina w khirakowie. 


(1614-4-10) 


Djabeł w konwulsyach. 


Dochód, jakikalwiek byłby z broszurki wydanej 
przezemnie pod tytułem: „Kilka dni we Włoszech“, 
napisanej wierszem opisowym, dostać się miał 
ubogim; lecz skoro djabeł dowiedział się o tem, 
wtrącił zaraz swoje trzy grosze a może i reński, 
za który nąbył broszurkę i o zwrot jego tak 
natarczywie i ze złością upomina się. Tak więc 
dochód ten przeznaczony został na światło mające 
się palić w jednym z kościołów Krakowskich w 
"celu wyjednania nam łask Boskich, a tem samem 
wzmocnienia niejako słów -codziennie powtarza- 
nych w pacierzu: „I nie wodź nas na pokusze- 
nie, ale nas zbaw ode złego.“ Najrozsądniej ci 
robią, co nie zważając na napaści z hałasem wy- 

-.'chodzącego pisemka w Krakowie, idą śmiało do 
raz wytkniętego celu; lecz ja będąc obcym i nie 
mając zasług na tem polu, może nawet za Śmiało 
odważyłem się oddać pod sąd ogółu moje dziełko. 
Uważałem jednakże, że praca wydająca słodkie 
lub cierpkie owoce, zawsze jest pracą i na pe- 
wne uznanie zasłaguje. Tymczasem z nienacka 
i skrycie — gdyż przez bezimiennego pismaka dja- 
belskiego, usiłującego naprzód wykazać mądrość 
swoją przez wyliczenie zapewne z pamięci na- 
zwisk rozlicznych nauk żywych i umarłych, dalej 
wielki dowcip w przekręcaniu i oszpecaniu w ró- 
żny sposób wierszy, a nareszcie zdolność do kry- 
tycznego poglądu —przez tendencyjną złośliwość zo- 
stałem napadnięty. Zmuszony więcjestem, jeśliby bro- 
szurka pod napisem: „Kilka dni we Włoszech“, 
(w której wprawdzie wkradło się parę omyłek dru- 
karskich ) nie wpadła chociaż wypadkiem w ręce 
poważnego i sumiennego krytyka, oddać ją pod 
sąd czytającego i światłego ogółu. A. wracając 
do pracy mi właściwej, z djabłem nie chcę wcho- 
dzić w dłuższe rozmowy, i odpierając pokusy jego, 
ostatecznie kończę w dwóch znanych i pamiętnych 
mu słowach: vade satanas. (1671) 
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Szybkie i pewne 


wytępienie 
SZCZUTÓW I myszy, 
odznaczoną przez Jego C.K. Mość Ce- 
sarza Franciszka Józefa I. wy- 


+ącznym przywilejem 


trucizną na szczury, 


którą prawdziwą nabyć można: 


DE w Krakowie u p. F. Ja- 
wornickiego; we Lwowie u pp. Kon- 
stantego lskierskiego, Adolfa “Berlinera , 
gmunta Ruckera i P. Mikolasza; w Prze- 
myślu u p. Kozłowskiego; w Stanisławo- 
wie u p. Stecher v. Sebenitz; w Tarnowie 
pp. 7. A. Wielogórski i H. Koy. (1448 4-8) 
Cena sztuki 50 centów. | 


u B 
Ostrzeżenie! 

Powiodło mi się odkryć tak w Wiedniu jak i na pro- 
wincyach fałszerzy moich Korneuburgskich proszków dla 
bydła. Przeciw fabrykantom tych falsyfikatów, jak i prze- 
ciw wiela odsprzedającym, zrobiłem doniesienie do sądu 
karnego, i już ukarani zostali. 

Zastrzegam sobie, że firmy te ogłoszę w dziennikach 
i zwracam szczególną uwagę na to, że tylko te pakiety 
Korneuburgskiego proszku dla bydła są prawdziwe, które 
noszą na sobie mój podpis poniżej umieszczony, czerwoną 
farbą na etykiecie oddrukowany i że prawdziwy proszek 
Korneuburgski jest w HA RA EX © WNE tylko u pp. VE, 
Nawornickiego, Józefa Jahna i Jakóba 
Goldwassera: we LWOWIE u pp. Konst. 
Hskierskiego, Piotra Wikolasza, A. Ber- 
linera i $. Ruckera do nabycia, jak niemniej 
prawie we wszystkich miastach i miasteczkach tylko u 
tych panów znajduje się, których wymieniam od czasu 
do czasu w mych ogłoszeniach. 

Handlujących naśladowanemi Korneubargskiemi 
proszkami dla bydła upominam, że przez sprzedaż falsyfi- 
katów tej samej karze ulegają, jak sami fabrykanci falsy- 
fikatów. 

TEE” Kto mi wskaże fałszerza mojego znaku ochrony 
w ten sposób, że go będę mógł podciągnąć karze sądowej, 
otrzyma nagrody do 200 zdr. 
Korneuburg d. 2% Sierpnia 1871 r. 


(1440-2-2) 


KELLER i ALT w WIEDNIU. 


„ZUM RÖMISCHEN KAISER 


w Wiedniu, Seilergasse 


założony w 1760 roku, poleca. 


Niezmierny wybór materyj jedwabnych 
i wełnianych na suknie damskie 
z Anglii Francyi i Saksonii. 


Próbki przesyła się na żądanie opfłatnie. 


Uzdolniony Subjekt 


potrzebnym jest 
do Handlu bławatnego 
Henryka Schwarza 


w Krakowie. 
(1619-2-3) 


NASIENIOTOK 


i tegoż następstwa, jak utratę na- 
sienia i osłabienie mez- 
kie leczy niezewodnie Br. Ka- 
czander w Wiedniu, Stadt, 


Riemergasse Nr. 11. Honorarycm 20 zlr. 
(1590-3-16) 


Mein weltberühmtes 


Restitutions-Fluid 


nur von mirgelbst oder G. Ullrich, wien, Judenplatz 9. 
Preis: '/, Kiste fl.20; V, Kiste fl. 10 "/,; /, Kiste fl. 5⁄3. 
Carl Simon, Erfinder des Restitutions- Fluid, 


Thierarzt, Gründer der Fluid - Heilmethode. 
Wien, IL. Bezirk, Schiffamtsgasse 14. 


(1289 15 20) 


z lierpiącym na nasieniotok, 
ną osłabienie męzkie, sifilis 


Br ofiaruje 
< niezawodną pomoc 


na podstawie naukowych badań i 
QƏ wieloletniej praktyki szpitalnćj, Do- 
RE któr medycyny i chirurgii, dawniej 

lekarz asystent kliniki syfilistycznej 


EMP c. k. szpitalu w Wiedniu, za po- 


mocą zwykłego nie bolesnego spo- 


sobu, który może być także listownie 


udzielonym, aby sobie samemu radzić. 


2i Wien, Kärtnerstrasse N. 6, 
w H. Stock, (1587-5-20) 


[= (Godziny ordynacyjne od 9 do 5) 


(1583-3-8) 


UN ` 


po stałych cenach. 


Ze względu, że nie z łatwością przychodzi sprawiać sobie suknie osobiście w Wiedniu, a Publiczność zamiejscowa może tylko na rzetelność 


firmy rachować, oznajmiamy, że n 


Elegancki 


wierzchni surdu 


dobry i trwały 
złtr. A2, 

w daleko lepszym gatunku 
złr. 15. 


Styryjskie 
. 


z zarękawkami 


zër. 14, 


z podwójnej materyi 
6 


złr. 12. 


LLER i ALT w WIEDNIU. 


A] 
4 


KH 


wigoniowe surduty 


asze. wyroby począwszy od lgo Października 1871 r. tylko po 


stalych cenach 


sprzedajemy i rozsyłamy. — Do każdej sukni dołączona jest kartka z ceną i z zaręczeniem , że suknie nie odpowiadające życzeniom 
z jakiego bądź powodu bez żadnej przeszkody napowrót cdebrane będą. 


Ubiory wyborowe na jesień i zimę: 


Dobrze watowany 


paletot 


atłasem obstębnowany 


ir. iS, 


w nader dobrym gatunku 
zdr. 30. 


ti ubiór jesienny 


Kompletny | 
surdut, spodnie i kamizelka 

złtr. 18, 
szczególniej dobrego gatunku 

złr. 26. | 


| Z kapturem 
| 


» są 
Gunia podróżna | 
dobrze watowana 


złr. 14, 
pięknie odszyta 
złr. 18. 


z dobrej materyi 


złr. 8, 
najlepsze 


zr. 14, 


niemniej wszelkie możebne ubiory męzkie, futra miastowe i podróżne, worki ma nogi, buty futrzane i zarękawki od 


najtańszych do najlepszych gatunków. Wszystko po stałych cemach. 
DS" Za dobry towar i rzetelną obsługę zaręczamy długoletnią renomą naszej firmy. — Polecamy się z pełnem uszanowaniem 


KELLER & ALT, 


majster krawiecki, właściciel nagrody państwowej itd. itd, i właściciel magazynu sukien, 
-= w Wiednia, Wiedener Hauptstrasse Nr. 11, gegenüber dem Freihanse. 


W Gracu: 


Herrengasse Nr. 28, gegen- 
über der Stadt - Pfarrkirche, 


DES" Cenniki, jako teź 
MOG" Wielki Skład ws 


wskazówki do brania miary przesyłamy na żądanie opłatnie. 
zelkich gatunków ubrań dla chłopców od 6 do 15 lat. 


FUTRO PODROŻNE 


spodnie zimowe FUTRO 


Ćzcionkami Drukarni „CZASU* 


Siedmiogrodzkie 


z wyłogami szopowemi 
ztr. 40, 


całe szopowe 


ztr. 0. 


Piękne 


MIASTOWE 


z piżźmowców 


złtr. 45, 


z bobrowemi wyłogami 


zdr. 65. 


‘ILIN OSSŁJJSJANEJ JBUSPALĄM WPM 


(1447-5-) 


Adres: Ordinationsanstalt, 


| 


| 
| 
I 
| 


40.000, 30.000, 25.000 itd. 


W najbliższych latach odbywać się będzie 5 ciągnień rocznie, w d; 8L Sty- 
cznia, 30 Kwietnia, 30 Czerwca. 6 Września i 30 Lisienadz s 

Każda obligacya będzie według planu napowrót spłąconą kwotą najmniej 30 franków 
lub 8 talarów i ma udział we wszystkich ciągnieniach wygranych. 

Wygrane wypłacane będą wedle kursu dzieńnego bez żadnych potrąceń w We- 
necyi, Medyolanie, Frankfurcie n., ML, Berlinie itd. 

Te losy obligacyjne są po 1A złr. dò nabycia u wszystkich ban- 
kierów i w kantorach zmiany (w Wiedniu w biurze losowań „For- 
tuny*). Chcący sprowadzić mniejsze i większe partye, zechcą się zgłosić względem 
warunków do $. Steindeckera i $półki w Hamburgu. 

Majbliższe ciągnienie w dniu 30 Listopada b. r. główna wygrana 100.000 
franków. (1310-8-10) 
LERN a 


Krajowo. uprzywil. Fabryka | Tlam i towarów metalowych 


R. Dittmar w Wiedniu. 


Kisiążkę wzorów i cennik lamp kamfinowych na rok 1871 wydane, mogą 
otrzymać odsprzedający. 


Ceny niższe od wszystkich konkurencyj w kraju i za granicą. 


MB” W interesie Szanownej Publiczności proszę na to uważać, że każdy ognik mego 
wyrobu opatrzony jest powyższym znakiem fabrycznym. (1317-13-16) 


Lampy kamfinowe. 
-IRITEIOPOUE AULE 


ją każdemu pieniądze, kto kupuje zegarki w handlach zabawek, które wedle 
P rzepadają swych kłamliwych doniesień, jako to: „Pierwszy wiedeński bazar zegarków,“ 
„Spadkobierwstwo pierwszego wiedeńskiego zakładu zegarów“ itp. sprzedają falsyfikaty bardzo 
miernej wartości za prawdziwe angielskie zegarki. Dlatego widzę się spowodowanym zwrócić 
uwagę Szanownej Publiczności na tę «koliczność, aby się łaskawie wprost zgłaszałą do 


FABRYKI ŻEGAROW 


Jozefa Hawelki, 


w Wiedniu, Leopoldstadt, grosse Pfargasse Nr 6., 
która swe dobrze wyregulowane zegarki, wypróbowane 


przez cesar. król. Urząd probierczy 


po następujących, nie do uwierzenia niskich a przecież prawdziwych cenach sprzedaje. 
Tylko 1 złr. 50 centów lub 2 złr. prawdziwy paryski bronzowy zegarek z jednorocznem za- 


ręczeniem. 
Tylko 


8 złr. prawdziwy angielski zegarek cylindrowy z 6 rabinami, szkłem kryształ., pięknym 
łańcuszkiem ze złota talmi, skórzanem futerałem i pisemaem 3 letniem zaręczeniem. Ze- 
garki te są moim własnym zryte i własnym kt tee je wedle najnowszej konstrukcyi, 
bardzo starannie odrobione. Zegarki te mogę każdemu zalecić dla ich punktaalnego śkoda: 
T Iko 9 złr. prawdz. angiels. srebrny zegarek cylindrowy, z kryształ. szkłem, sekundnikiem, 
y Z app orz ze aoa talmi, x, a Lone i kartką zaręczenia. 
13 złr. srebrny zegarek cylindrowy ze złotą obwó - 
Tylko cnszkiem ze Mota talmi, medalionem i kartką iban tik? PERMADI ASP 2 
Tylko * lub 20 złr. prawdz. angiels. zegarek srebrny ankrowy „savonettę* z podwójną ko- 
y pertą, pięknie grawirowany, z łańcuszkiem ze złota talmi i kartką poręczającą. 
Tylko 13 złr. prawdz. angiels. zegarek chronometrowy srebrny, w ogniu pozłacany, z łańcu - 
y szkiem i medalionem ze złota talmi, w futerale skórzanym i kartką zaręczenia. 
Tylko 14 złr. taki sam, znacznie łądniejszy, ze wschodnim przewodnikiem. 
p 14 lub 17 złr. prawdz. angiels „Prince of Wales“ remontoir największego kalib 
A e j go kalibru, ze 
JO szkiem Po laj niklowem, p prawdz. złota talmi, Zegarki te mają tę KORES ść, 
ają nakręcać bez kluczyka. Do każdego zegarka otrzymuje się łańcuszek i medalion 
ze złota talmi, tudzież kartkę z zaręczeniem. BEE T ESTR 
Tylko 13 złr. praw. angiel. zegarek eylindr. ze złota talmi, najnow. fason, z podwójn. szkłem 
kryszt., gdzie widzieć można wnętrze, z łańcuszk. za złota talmi, medalionem i kartką zaręcz. 
T lko 13 złr. zegarek ze złota talmi, z podwój. kopertami, szkłem kryształ, wnętrzem niklowem, 
y z łańcuszkiem ze złota talmi, medalionem, futerałem skórzanym i kartką zaręczającą. 
Tylko ty lub 17 zł. web A zegarek damski srebrny, pozłacany, z łańcuszkiem na szyję ze 
złota talmi i z kartką poręczającą. 
I |ko 18 złr. praw. angiel., w ogniu złocony, srebrny zegarek chronometrowy z podwój. kopertą, 
J „pięknie emaliowany“, z piękn. łańcuszkiem ze złota talmi, medalionem i kartką zaręczającą. 
T lko 18 do 20 złr. uajpięk. srebrny prawd. angiel. zeg»rek ankrowy, na 15 rubinach, z pięknym 
y łańcuszkiem ze złota talmi, medalionem, futeraątem skórzanym i kartką zaręczającą 
Tylko s złr, pink remontoir t. j nakręcający się bez kluczyka, z łańcuszkiem ze złota 
talmi i medalionem. 
Tylko 23, 25, 27 złe. słoty zegarek damski z łańcuszkiem, medalionem i kartką zaręczającą. 


Także 45 do 65 złr. z brylantami. cha 3 
mę" Wszystkie zegarki są najpierwszej jakości i nie należy ich uważać, jak inne 


ordyna nego gatunku. 
krótkie zir. t, 1.20, 1.50, 1.60, 2, 3, 4, 6, 7. Na szyję 


Łańcuszki ze złota talmi čiazio sie. 1%, 2, 250,3, ży, 678 
Łańcuszki srebrne po s, 4, 5, 6, 7 i 12 zir. 


Za nadestaniem gotówki lub pobraniem należytości pocztą każde za- 
mówienie wypełnione będzie najpunktnalniej w 24ch godzinach. 
Nieregulowane zegarki o 2 złr. anie to kospiatato; 
e ? + znajdą wielki ie- 
Legarmistrze, handlujący zegarkami ując, niskich cenach. 0 09 ge ków po zdumie 
Tylko przez wieloletni pobyt w Angli i Szwajcaryi i przez wielki odbyt jestem w mo- 
żności tak IDIS toat sprzedawać. i 
; Za kupione u mnie zegarki zaręczam 3 lata, w razie, gdyby w przeciągu tych 3 lat 
sprężyna pękła lub co innego się stał , obowięzuję się By EE aen 98 
Główny skład: w Wiedniu, Leopoldstadt, grosse Pfairgasse Nr. 6. 
Filia: Florisdorf, Hauptstrasse. 
Ostrzeżenie. W skutek doszłych mnie wielu zawiadomień, zmuszony jestem zwrócić 
uwagę Bzanownej Publiczności, że wiele tutejszych handlów zabawek i handlarzy sprzedaje fal- 
syfikaty i wybrakowane wyroby za prawdziwie angielskie z mojej fabryki pochodzące, oświad- 
czam przeto, że nikogo nie upoważniłem do sprzedaży moich wyrobów ani tutaj ani gdzieindziej, 
i tylko w mym głównym Składzie II. Bezirk, Pfarrgasse Nr. 6 mój wyrób prawdziwy jest do 
nabycia. Aby jednak zapobiedz temu oszustwu, opatrzyłem każdy zegarek mego wyrobu mojim 
nazwiskiem, i; zwracam uwagę Szanownej Publiczności, aby tylko raczyła popatrzyć na mój 
znak fabryczny „J. Hawelka*, fabrykant zegarków w Wiedniu z bieżącym numerem fabrycznym. 
Niemniej oświadczam, że 'nabyte zegarki w tutejszych handlach zabawek pod nazwiskiem 
„Erster Wiener Uhrenbazac*, „Erstes Wiener Ubrenotablissement z kłamliwem ogłoszeniem 
„Erbschaft“ itp. już nie będę przyjmował w zamian, albowiem takowych dla ich bardzo niskiej 
wartości, zupełnej niedokładności i nienżyteczności nie mogę spieniężyć. 
, Kto sobie życzy mieć zegarek fani i dobrze idący, niech się z pełnem zaufaniem do mnie 
zgłosi, a zawsze znajdzie mnie gotowym do usług z zupełnem zadowoleniem Szan. odbiorców. 
, Aby zapobiedz materyalnej szkodzie Szan. Publiczności, upraszam 0 pamiętanie mego 
nazwiska i niepomięszać mej ulicy z ulicą Praterstrassę Nr. 16. 


(1301-3-30) 


Maszyny do czyszczenia słodu z kłów 


wypróbowanego systema od 7 lat poleca z zaręczeniem za najdoskonalszą działalność 
i dokładność C. König, fabrykant maszyn w Speyer nad Renem (w Bawaryi). Fro- 
spekt z świadectwami, jakoteż próbki oczyszczonego z kłów słodu są gotowe do 
przesłania każdemu. Każde zamówienie wypełoia się w 14 dniach.  (1554-4-4) 


SES W 
15 głównych wygranych 


było już wypłaconych na losy płacone ratami u podpisanego domu bankowego. 


Losy wypiacake ratami 


w korzystnem zebraniu na najbliższe clągnienie 1 Grudnia, 1 Stycznia, A i 15 Lutego. 
8% 400 frank. los turecki, ciągnienie 1 Grudnia, 
rocznie 6 ciągnień, głów. wygr. fr. 600.000, 309.000 itd. 
50 złr. los z 18642 r., ciągnienie 1 Grudnia, rocznie 
5 ciągnień, głów. wygrana złr, 250.000, 200.000 itd. 


W tej grupie losów 
grasię rocznie na 28 


03 E ciągnieniach na 
Grupa 50 złr. los premiowy wẹgier., ciągnienie 15 Lutego Miwda WORiana: 
losów rocznie 4 ciągnienia, głów. wygr. złr. 450.000, 200.090 itd. Lada EC i prócz 


1 Insbrucki (tyrclski) los, ciągnienie 1 Stycznia, rocznie 
. 4 ciągnienia, głów. wygrana złr. 30.000, 12.000 itd. 
Brunświcki los, ciągnienie 1 Lutego, rocznie 4 cią- 
gnienia, główna wygrana złr. 1320, 00, 60.906 jtd. 
Sasko-Meiningeński los, ciągnienie 1 Marca, rocznie 
3 ciągnienia, główna wygrana złr. 45.000, 30.000 itd. 4 
Cena powyższej grupy losów wynosi w zupełności tylko 34 rat miesięcznych po 
10 złr.—W obec powodzenia, jakiego te losy doznają, można przypuszczać, że wartość kur- 
sowa tej grupy losów po ukończonej wpłacie wyższą będzie, aniżeli wynosi ceną kupną. 
Zaraz po złożeniu pierwszej raty i wśród wpłacania gra nabywca 
, zupełnie sam na wszystkie wygrane 
losów wymienionych w tej grupie, a otrzymuje takowe stopniowo wedle postanowień wyra- 
żonych w kwicie. Wśród więc spłacania przychodzi się w posiadanie oryginalnych losów: 
Za złożeniem pierwszej raty i vależytuści stemplowej (2 złr. 55 ©.) raz na zawsze, otrzymuje 
się kwit spłaty ratawi, w którym serye i numera losów są wyp'sane, i który zapewnia wła- 
ścicielowi powyższe korzyści. 
Wszelkie w Austryi istniejące losy tak pojedynczo, Jako też w dowolnie zestawio: 
j nych grupach sprzedaje na raty 1684-1-4) 


Edward Fürst, lm bankowy w Wiedniu, (olansgat 


tego otrzymuje się 

wśród wpłacania 

przeszło 30 franków 
procentu. 


Rsądzca Drakarai Józa/ Łakociński; 
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